
Opłata pocztowa mS'lczDna r,czałtem 

Przedterminowo 
wykonujemy 

Cena 15 gr. 

DZIENNIK 
Pomnik 'Nielkiego rewolucjonisty 

Czyn Lipcowy 
Dumą i radością przepojone są 

meldunki o reaJi?.acji Cz:1rnu Lip­
cowego naplywającc z calego Ina 
lu. Załogi setek zakładów pracy 
- fabryk, J;opalń i but, mało i 
średniorolni chłopi pracovvnicy 
PGR i członkowie spóldziclni pro 
dukcyjnych, walcząc o wylrnna­
nie zooowiąza1i podjętych 11a apel 
huty „Kościuszlw". zwiększają 
Wydajność pracy, oszczędzają dla 
Państwa miliony zlotycll poprzez 
przedterminowe wykonywanie u• 
staJonych i11anami zadań pro1Ink­
cyjnych. 

f, 
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Zakończymy żniwa 

l6dż, czwartek 12 lipca 1951 r. 

w ciągu 6 
od daty rozpoczęcia 

Czgn lipt:owg thlopów z St;dziejowi.: 

i wezwanie do wszystkich 
chłopów woj. łódzkiego 

CAF :!IOt. St. Wdowlńeilrl 

Na placu Banko'l"'Ym w Warszawie dobiegają końca wa· 
ce nad montażem pomnika F. Dzierżyńskiego wg proJekłu 
Dunajewskiego. 

NA ZDJĘCIU: Frag·ment prac montaiowYch. 

WARSZAWA, 11. 7. - Z WIELU OKOLIC KRAJU NA­
PŁYWAJĄ CORAZ LICZNIEJ MELDUNKI O ROZPOCZĘ­
CIU ZNJW. WSZĘDZIE ZA POWIADA SIĘ DOBRY URO­
DZAJ ZBÓŻ. 

nie podjął Józef Hajdukiewicz. 
Członkowie spółdzielni zakoń­
czą żniwa w ciągu 10 dni oraz 
w tym czasie zasieją także po-
11lony. 

ną przez szybkie i bez strat za 
kończone żniwa przyczynić się 
w ten sposób <lo podniesienia 
dobrobytu kraju. 

Patrioci hiszpańscy 

Przykład chłopów tej groma 
<ly i Sllółdzielni powinien spot­
kać się z natychmiastowym otl 
zewem wśród wszystkich rolni 
ków woj. łódzkiego. (J. A.) 

znaleźli azyl 
W ślid za klasa robotniczą 

idą także chłopi województwa 
łódzkiego. W dniu wczoraj­
szym w gminie w Sędziejowi­
cach zebrali się chłopi tej gro­
hlady by podjąć zobowiązanie 
dla uczcze1tla 7 rocznicy Ma-

Apel chłopów groma.dy Sę- Chłopi gromady Sędziejowi-
dziejowice został podjęty przez ce jak i członkowie spółdzieł­
członków spółdzielni pro~uk- 1 i;ii z Woł~ Wężykowej rozu?'ie­
cyjnej z Woli WężykoweJ. W Jąc wysiłek klasy robotniczej 
imieniu tych chłopów wezwa- i solidaryzując się z nią, prag-

w Polsce Ludo•ej 
WARSZAWA, 11. 7 . - 11 bm. p1·zybyla do Warszawy 

--· ----------------
grupa 54 patl'iotów hiszpań skich, deportowanych przez 
reakcyjne władze francuskie do obozów w Afryce Pólnoonej, 
którym rząd Polski Ludowej udzielił prawa azylu. 

nJ~;~!~:N~zucił małorolny Spotkan1·e Kaesongu st:ii~yd\~~~~~:!~:1~fo~~~~~ chłop z Sędziejowic J<'ranc!szck W o wyzwolenie Hiszpanii spod 
Wolniak. Oto treść zobow1ąza- faszystowskiego reżimu Fran-
llia: co serdeczne, entuzjastyczne 

My chlopi gromady Sędzie- Trzy propozycje Korei Ludowej: Zaprzestanie działań przyjęcie. 
fowice zobowiązujemy się za- • W f · · k 3 8 ' 1 ·k • kończyć żniwa w 6 dni od daty wojennych yco anie WOJS Z fOWnO eżn1 Q Z ust przybywających pada-
ro pocz c· · · rn·s W f · · k b h K · ją w języku hiszpańskim o-z · e ia oraz na scie 

1 
- yco an1e WOJS O CYC ~ Z Orel krz."k1·.· ,,N1"ech z·'.'J·e Polsk·a kach zasiać pop1ony w ciągu ·' " 

na,tępnych pięciu dni vd daty MOSKW:: 11-:7. · Powoluji!C le<::z i·ównież politycznej. ol; \V i.mieniu dowództwa Kort~ań D?mo~ra.trc~a i Ludowa. 
Ukończenia żniw. się na informacje z kół dzien- pytanie Nam Ira, jakie proble skiej Armii Ludowej i ochotni-I :r1cch Z~Je J~ł Prezydent Bole-
~astępnie dokonać zwózki nikarskich agencja TASS do- my polityczne zawierają jego ków cbii'1skich pi·ojckt JlOI"&!<lku :;ław Bierut! 

Z~óż tak szybko by przy tym nosi z Phenianu: wtorkowe propozycje, strona amerykań- dziennego złożył gen. Nam Ir, I Gości hiszpańskich powitał 
m~ _nastąpiły żadne straty. spotkanie w Kaesongu przed- ska uchyliła się od j11snej odpo projekt sztabu generała .Rid- w imieniu ludu Warszawy prze 

\~Ywamy do tego samego stawicieli dowództwa obu wiedzi, powtarzając, iż pragnie gway'a przedsta\'\<ił wice1\dmirał I wodniczący Prezydium St. R. 
:'SZYstkich · chlopów wojewódz stron walczących w Korei roz- rozpatrywać zagadnienia mili- Ch. Turner J-0y. Nar. J. Albrecht. 
wa łóctzkiego. poczęło się od przemówienia tarne, nie polityczne. 

N szefa delegacji amerykai1skiej Po dyslrnsji obie strony po-

W pełnych wzruszenia sło­
wach odpowiedział na serdecz 
ne powitanie jeden z grupy 
przybyłych patriotów hiszpai1-
skich - Jose doez. 

Ostatnim słowom mówcy to 
warzyszyły gorące okrzyki 
wszystkich zgromadzonych ha 
cześć przyjaźni narodu pol­
sk:iego i hiszpai1skiego w wal 
ce o Pokój na cześć chorążego 
światowego obozu pokoju -
Wielkiego Stalina, Prezydenta 
Bolesława Bieruta i nieugiętej 
bojowniczki o Pokój, przywód 
czyni narodu hiszpańskiego 
Dolores Ibarruri. 

d : ~ an':1 Wolniaka odpowie- wiceadmirała Joy'a, który o- stanowiły zarządzić przerwę. BOftft zia. w 11t1feniu gromady Ko- · 
zuby ma_lorołny chłop Szcze- swiadczył, że delegacja jego PEKIN, 11.7. Agencja Nowych dążą do zakazu 

działalności «PD 
pan Wa.beki dołoży wszelkich starai1, aby C11i11 donosi z Pbcni~rn: 

Ponadto i. d . b osiągnąć cele rokowań. Jed- W środę odbyło się drugie 
wi„zanie Po~· Ywidualne zo so- nakże Joy nie zgłosił żadnych posiedzenie przedstawicieli do· 

"" Jął 'Władysław 0 konkretn cl p o cJ·i 
bala z Sędziejowic. Zobowią- Y_ 1 r pozy · wództwa Koreańskiej Armii Lu p I N h d h 
Zał się on do Zakończenia żniw Na_st.ępme zabrał głos przed- dowej i dowód'.ctwa ochotników ro ełariat iemiec zac o nic I wieży głównego dworca w _stutt-
w ciągu dw~cb dni oraz do staw1ciel ~o":'ó?ztwa ~';lczelne-jchiiiskich oraz przedstJawiciie!i garcie swój sztandar. 'Iak1 sam 
Przeprowadze_nia w ci·agu na· go .Koreansk1e.J Arm1~ Ludo- sztabu gen. Ridgway·a. Dn1g1e przygofOWUJ·e po fęz· nq konfrakc·1ę sztandar wywieszony został na 
s ęJ)nych .w~c dni p-odory- weJ. gen .. a~. r, . ory, . posiedzenie trwało cztery g. z1 t d h N I kt po I od • maszcie elektrowni w Hastedt. W 

stw erdzet r d korean edsta . miejscowości Witten (Zaglę!>ie Wek i zas1ama POPionów. So- . 1. . _1m.1z na o . - ny. Omawiano p1·z w1one BEltLIN. 11.7. Agencja ADN do wiedź na pyt~e referendum -~u- Ruhry) młodzi bojownicy 0 pokóJ 
bala ponadto dopomoże jeszcze ski i. chmsk1 pratfną po~OJU, przez obie strony propozycje do nosi z Bonn, źe tamtejsze mini- dowego. Tysiące przechodnrnw rozpięli w poprzelc ulic tran,pa· 
w ramach sąsied~kicj Pomocy zg.ł~sil 3 propozycJe'. a m:ano:- tyczące porządku dzienn~go n~- sterstwo spraw wewnętrzn~·ch przez dluższ:' c~as gor~co oklao;kl, r'enty z hasłami przeciw remilita 
w przeprowadzc:mu Żlliw u ma w1c.1e: L zaprzestanie. dz1a~an kowa11. w spra'l\ic 7.llWJeszema 11rzygotowuje pr<>jekt ustawy, za wało ukazame się flagi. I rvzacJ'l Niemiec 

1 
amerykańskim 

łoroJnej chłopki WdoWy WOJennych, 2. wycofame WOJSk broni. kazujacej działalności komunisL) " 
' z 38 równoleżnika i 3. wycofa cr~ej ·partii. -. Młodzież z l<'DJ zawie~ila. na' pnygotowaniom wojennym. 

__________ ,nie wojsk obcych z Korei. Nasz Harr1'man 
Gen. Ten Hua poparł oświad 

Charge d'aff aires czenie Nam Ira. 
Następnie przemawiał przed zajmie się 

„ . ... 
W Gelsenkirchen odbył się '.?:ja:>:d 

robotAików metalowych Niemiec 
zachodnich, na którym uchwalono Chuligańskie wybryki Iranu stawicie! strony amerykań­

skiej, który oświadczyl, że de­
legacja jego nie została upo-

U wiceministra Ważniona do rozpatrywania za 

W bł gadnień politycznych. Propozy ier 0WSkiego ~je gen. Nam Ira zawierają, 

waszą naftą 
proponuje 
Truman 
Mossadikowi 

_ 1rezolucję, nawołującą wszystkie 
związki zawodowe w Niemczech 
zachodnich do podjęcia wszelkicb 
możliwych !'roków, ze strajkiem 
generalnym włącznie, celem poto 

przed siedzibą przedstavvicielsh\1 a 
ZSRR przy ONZ 

Jej zdaniem, nie tylko proble­
WAtRSZAWt A, 11. 7. - Ptocl- my natury czysto militarnej, sckre arz s anu w Minis er-----...;;,_...;;, ______ ..;. 

stwic Spraw Zagranicznych lud f k• MOSKWA, 11.7. Agencja TASS 
Stefan 'Yierblo'!Ski, prz~·jąl roncus I podaje za prasą irai1ską, że dnia 
dnia n hpca 19:>1 r. charge 9 lipca ambasador ameryka1\s.l<i w 

I U P S . f f • Iranie Grady wręczył premiero· d'affaires. •·an .. · tjassi Mon pro es uie tazem, ktory złozyl _gorące po wi Iranu Mossadikowi nowe pismo 
dzi„kowania rządu transkiego • prezydenta Trumana. Wedtug in-
dla rządu R. · z . nowisko 

żcni:l kresu przyg<>towaniom wo· NOWY JORK, u.7. _ Dnia . 30 I brutaln~e zac7.Cpiali osoby w cho 
jennynt w Niemczech zachodnich. czerwca br. 0 godz. 11 przed sic· dzące 1 wychodr.ące z ~icdziby 

:;: dzibą przedstawicielstwa ZSRR przedstawicielstwa radzlcckit~go. 

Na maszcie na wieży ratusZO\t"<\i przy ONZ w No·wy1n Jorku -zgro, Nie poprzestając na t,ym, 1illiiu 
w Essen wywieszona została. w madziłe. się grupa ludzi zloźo11a z z awanturujących . si~ osolm~­
biały dzień błękitna flaga pol<O- ok.oto 20 osobników, którzy wz110 1 l•ów n~ oczac~. zn~Jdu~ącycll ~'( 
jowa z białym napisem: „ja", sym sząc wrogie okrzyki i dop1,1szcza- w po,bl~żu poh?J~~t.ow 1 pr~~ '_e' 
boli;;ującym pozytywną odpo- jąe się chuligańskich wybryków, wyrazm.e pob~azl_'"l m staoo~.•~.1'1l, 

uszkodziło mienie pr:icdsŁ'lw1•'1el· 

stwa radziecl;.iego. " p a sta przeciw formacji dZiiennika „Atesz", 11i„ 
zajęte przez polslue!!'o sędZie- • • smo Trumana. zaleca r7,ądowi !rań 
go w Trybunale M1ędzynaro- zakwest1onowan1u skiemu, aby uznał orzeczenie Try z a pokoje m Podobna awantura chuliga.i,ka. 
dowym w Hadze, w sprawie Jh bunalu Międzynarodowego w Ha została zorganizowana przed gma. 
skargi angielskiej odno~nic: na wyboru oreza dze oraz by przyjął w Tehe1'anie p r ze c ·• w ko re • 1 • t a c J • chem przedstawicielstwa ZSRR 
cjonalizacji Anglo-Iransk1cgo specjalnego przedst:awlciela Tru- m I I a ryz I przy 01\'Z również dnia 7 liptca 

PARYZ', 11. 7. - Ze wszyst- mana - Harrimana, który zajmie d 1 d · T przy udziale około 80 osób l w Towarzystwa Naft.owego w • „ , . . . 
Iranie. kich krańców Frant:ji napły- się „rozpatrzeniem problemu naf '\vypo,v1a a się u llOSC r1zon11 obccno&cl 10 policjantów. 

Rekord 
Buszujewa 

Wają depesze i rezolucje pro- towego". Delegacja radziecka przy o:sz 
~e~tujące· przeciwko haniebnej Dziem:.lk podaje również, iż pre BERLIN. 11. 7. - Agencja w rererendum. wypowiedziało wystosowała do przeds;,awlci :la 
1111CJatywie "aJ.tllistów, kwe- mler Mo&sadik oświadczył Gra- ADN donosi z Niemiec zachod się przeciwko · 1·cmiłitaryzacji UŚA przy o:sz, Austina, o•try 
stionujących '? wybór Thoreza dy'emu, że pismo TrnU1a11a wy- nich, że główny komitet orga Niemiec zachodnich i za zawar prote~t. w któryll1 domaga ~lę 
do Zgrornadzenia Narodowego. woła złe wrażenie w spolecz•,1i- nizacyjny referendum ludowe ciem traktatu pokojowego z ni'ezwlocz11ego podjęcia przez wla 
P~ze.wo~niczący i asesorowie stwie irańskim, gdyż Truman w go przeciw remilitaryzacji Nie Niemcami w 1951 roku. Komu dze amcrykańsliie odpowiednkll 
b1~ra Wyborczego Vitry-Sur- piśmie tym popiera Anglików i b. miec zachodnich i za zawar- nikat podkreśla, że w wie]- kroków ,~ celu zbadania za,i•ć t 

! Se1i;e ~głosili deklarację, Anglo-Irańskie Towarzystwo Nat ciem traktatu pokojowego z kich zakładach przemysl:o- pociagnięeia chullganów do odpo 
1 stw1erdza.iącą, że wybór Tho- towe. Niemcami w 1951 roku opubli wych. kopalniach i stoczniach, wied~lalności oraz wypłacenia od 

MOSK:'fl A, 11. 7. - Tokarz- reza był cał~owicie prawidło- Grady. który in.formacje te ro-I kow';lł. ostatn~o dotychczaso.wel proce:1t v,, YJ?<?Wiadaj~?YCh się szkodo wania za us:tkodzone mi·~nie 
szybko~c10w1ec S. Buszujew z wy. J?epesze t rezolucje prote- ciał na J.:0!1ferencji prasowej ,„ Te vv:ym_k1 trwa.iącego od dwoch prz7c1w .rem1htaryzacJ1 ~yl zna r::idzleckic. Protest domaga. się 
zakł_adow samoch~dov.;ych in:1.I stacyJ~1e .. nap~ywają od setek heran:e. oświadczył także. że 1Jrclm1es~ęcy refere11dum, l~1dowego ~zme większy. od przec1~tnegol również kategorycznie od wladt. 
Stal ma ~11 Moskwie ustanowił 11 orgamzaCJl pol~t~cznych, z wiąz I mi er Mossadik nie udzielił ctelini- w Niemczech zachoamch. t w poszczego~nyc~ . działach amerykańskich podji:_cia konkret 
nowy re~rnrd sz:vhkoiiciowego kowych, młodz1ezow;i:oo, człon- tywneJ odpowiedzi na propozo'CJe Komunikat komitetu głów- I p1.·acy dochodził mektedy do l\ych kroków celem zapobieżenia 
skrawania rne~ali. osiągając· ków RuC:llU Oporu 1 od licz-i wysiania Harrimana do Tehern-' n ego stwierdza, że 88,85 proc. 95 procent. podobnym wypadkom w pu;y· 
2.600 mm na minutę. nych załog fabrycznych. n\l, _, . I ludno~ci, która wzięła udział • n;Io)ci. 



„Pewna 
ambasadau 
i władze włoskie 
przerażone 

popularnością 
artystów 
rad.zieckich 

Słusz-na odpowiedź Węgier 

no prowokocyjnq notę USA:· 
BUDAPESZT, 11. 7. - Zgo 

dnie z żądaniem zawartym w 
nocie rządu węgierskiego z 2 
lipca, rząd USA odwołał 3 pra 
cowników poselstwa amery­
kańskiego w Budapeszcie, któ 
rych działalność szpiegowska 
została dowiedziona w proce­
sie Groesza oraz zamknął bi­
bliotekę, salę kinową i muzy­
czną, tzw. „służby informacyj 
nej'', które były jedynie para­
wanem dla działalności szpie 
gowskie.i. 

Dnia 7 lipca rząd USA wy-

.stosował do rządu węgierskie­
go utrzymaną w prowokacyj­
nym tonie notę, w której okre 
śla żądanie węgierskie jako 
„samowolne i nieuzasadnione" 
oraz ucieka się do ordynar­
nych oszczerstw. W związku z 
tym rząd węgierski skierował 
do rządu USA notę, która gło 
sim. in.: 

Rząd USA, który we wła­
snym kraju depce elementarne 
prawa i swobody obywatel­
skie oraz stosuje terror wobec 
zwolenników pokoju i postę­
pu, chce „pouczać" naród wę 
gierski o prawach człowieka. 
Niechaj rząd USA „pilnuje 
swego własnego podwórka". 

RZYM, 11. 7. - W izbie po­
słów odbyła się dyskusja nad 
interpelacją deputowanych ko 
munistycznych w sprawie 
„przyczyn odmówienia przez 
Ministerstwo Spraw Zagrani­
cznych przedłużenia prawa po 
bytu we Włoszech artystom ra ------------­

Wynalazek 
radziecki 

Lekkoatleci polscy umożliwia 

Co się tyczy normalnycl;: sto 
sunków między dwoma kraja­
mi, to rząd USA utrudnia je, 
otwarcie popierając faszystów 
węgierskich, wszystkich wro­
gów węgierskiego ludu pracu­
jącego oraz przekształcając 
swe poselstwo w Budapeszcie 
w ośrodek szpiegowski. dzieckim." 

Deputowany komunistyczny M k • 
Berti oświadczył, że sądząc z w os wie czytanie Węarzy prowadzą 
nagłości i brutalności, z jaką MOSKWA. 10 bm. przybyła do & 
odmówiono przedłużenia wiz Moskwy ekipa lekkoatletów 1 lek nawet przy 95 proc. W furn"1e1"u 
artystom radzieckim, należy ltoatletek polskich. 
przypuszczać, iż )trok ten pod- Na Dworcu Bialorusltlm Pola- utraty wzroku 'I h 
jęty został w wyniku interwen cy byll serdecznie witani przez ~za c owym 
cji ambasady jakiegoś obcego przedstawiciel! wszechzw!11z.kowe 
mocarstwa. go Komitetu do Spraw Kultury 

Deputowany socjalistyczny 
Giuseppe Nitti podkreślił, że 
główną przyczyną kroków pod 
jętych przez rząd przeciwko 
artystom radzieckim był ogro 
mny sukces gości radzieckich 
i ich wielka popularność, ja­
ką cieszą się we Włoi>zech. 

Fizycznej i Sportu or.az przez spor 
towców moskiewskich. 

W dniach 14-16 na centralnym 
stadionie „Dynamo" w MoSK\vie 
odb~dą się wielkie zawody z u­
działem ,reprezentacji Polski, nu 
munii i ZSRR. Przyjazd Rumu­
nów spodziewany jest w najbliż 

szych dniach. 

MOSKWA, 11. 7. - Profe- SOPOT. 11 bm. rozegrano trze­
sor Instytutu Optycznego clą rundę Międzynarodowego Tur 
L. Gosowski oraz inżynier za- nieju Szachowego w Sopocie. Nie 
kładów optycznych w Lenin- spodzianką była porażka S!iwy 
gradzie - M. Mironow skon- (P_olska) z Kochem (NRD) oraz re 
struowaU tzw. okulary telesko- mis CieJk! (Polska) z dobrym gra 
powe, zwiększające 35-krotnie czem węgierskim Szilagym, 
wyrazistość obrazu. Dzięki tym Wyniki pozostałych gier są na­
okula.rom można z łatwością stępujące: Gereben (Węgry) wy­
czytać i pisać nawet przy 95,5 grał z Gada~ińskim (Polska), Po­
proc. utl'acie wzroku. pov (Bułgana) pokonał Balearka 

(Polska), Plater (Polska) przeift'ał 

z Sebestienem (Węgry), Hermann 

Takiego listu 
(NRD) zremisował z Neukirchem 
(Bułgairia). 

Partie: Makarczyk (Polsk1i.) -
Szabo i Trojanescu (Rumunia) 1 
Arłamowski (Pol„ka) 7lOstały od-
łożone. 

Pokój Mac Cloy' a 
z Adenauerem 

„Zakończenie stanu wojny z 
Niemcami", ogłoszone przez 
mocarstwa zachodnie, ma, we­
dług nadziei bankierskich po­
lityków, „uzdrowić" dotych­
czasową paradoksalną sytua­
cję, w której rządy kilku 
państw, zwycięskich w ostat­
meJ wojnie, rozbudowywały 
armię Niemiec, będąc z nimi 
formalnie na stopie wojennej. 
że celem ogłoszonego aktu 

jest szybka i zakrojona na 
większą slml.ę odbudowa hitle 
rowskiego nehrmachtu, mówi 
najlepiej fakt, iż ogłoszenie „za 
kończenia stanu wojny" zbie­
gło się z rozpoczęciem w Pa­
ryżu konferencji imperialisty_ 
cznych polityków, poświęconej 
utworzeniu armii zachodnio­
niemieckiej. 

Nowy akt agresywnej polity 
ki imperializmu amerykań­
skiego stoi w jaskrawej sprze­
czności z uchwałami poczdam 
skimi i jest pozbawiony wszel­
kich podstaw prawnych. 

Siedząc jednak rozwój sytu­
acji politycznej w Niemczech 
zachodnich, którą cechuje sta­
ły, potężny opór mas ludo­
wych pl'zeciw zbrojeniom i a­
mel'ykańskiej okupacji, docho­
dzi się do wniosku, że zakoń­
czenie stanu wojny z Niemca­
mi jest aktem przeznaczonym 
tylko dla szczuplutkiego, choć 
dobranego towarzystwa Ade· 
na.nera. 

W praktyce akt ten, kt.(1ry 
nie tylko nie wiąże się z za­
kończeniem okupacji Niemiec 
przez znienawidzone wojska 
amerykańskie, a przeciwnie, 
przewiduje dalszą rozbudowę 
baz amerykańskich - oznacza 
pogłębienie stanu wojny mię­
dzy imperialistami ameryk}tń­
skimi a większością narodu 
niemieckiego. 

Wyniki referendum ludowe­
go w sprawie remilitaryzacji 
Niemiec zachodnich mówią (J 

tym najdobitniej. Ilość głosu­
,jących przeciw remilitaryza­
cji, pl'zeciw Adenauerowi i a­
merykańskim gauleiterom w 
Niemczech wynosi średnio w 
wielkich miasta.eh zachodnio­
niemieckich 95 proc. 

Wiemy, że amerykańscy a­
wanturnicy, podobnie jak ; -, · , 
hitlerowscy poprzednicy, n .c 
drodze do rozpętania uowej 
burzy wojennej nie oglądają 
się na przepisy prawa i lekce­
ważą porozumienia międzyna­
rodowe. Celem ich polityki w Opinia narodu niemieckiego 
stosunku do Niemiec jest od- i narodów sąsiadujących z 
budowa agresywnej armii, któ Niemcami pokrywa się z pro­
ra w tzw. „układzie atlantyc- pozycjami jedynie sł'llsznego 
kim''. miałaby być główną si- rozwiązania sprawy Niemiec, 
łą Eisenhowera. wy~uwanymi od lat przez 

Zw1ąz k R d · k' P · Wobec bowiem niepowodzeń te e a z1ec 1. ropoz!cJe 
planu podboju Korei wobec • ogłaszane na konferencJach 
porażki stronników A~eryki w ~arszaw~ldej i praskie~. ost~t· 
wyborach francuskich i wło- n~o powtorzone przez w1ce-n;i.1-
skich wobec wzrasta 'acen·o m~tra Gromy kę w Paryzu, 

' ' - •· mowią • · k · poczta nie chciała przyjąć niezad~wolenia z polityki woj. , . wy~azme o omeczno-
Po trzeciej rundzie na czolo tur ny w Anglii _ nowy wehr- sc1 zawarc~a traktatu pokojo. 

n!eju wysunęli się dwaj Węgrzy: macht niemiecki miałby ~i"' wego ze ZJednoczonymi, tlemc 
G b · s ~ " kratycznyn11· Ni' · c ,ere en 1 ebest.ien - po 2,5 Pl~t. stać podporą amerykai1skicb . n • • i:mcami or:i-z 

Jak warszawscy . robotnicy rażała ubolewanie z powOGll 
zgonu wielkiego przywódcy 
polskiej i rosyjskiej klasy ro­

Na dalszych miejscach 7lnajdują Planów agresji przeciwko :zan~~,.,hamu 1em1litaryzacj1 Tr 
się Popov (Bułgaria), Makarczyk Związkowi Radzieckiemu, Pol- zonu. 

ucżcili przed woinq 

pomięć Dzierżyńskiego 

botniczej. 
Na zakończenie robotnicy, 

znowu drogą głosowania, upo­
ważnili Jana Kędzierskiego do 
przesłania listu rządowi ra­

Trojanescu (Rumunia), Szilagyi/ sce i innym krajom obozu po- Ludność zachodnich Niemiec 
(Węgry), Sliwa koju, śledząca z napiętą uwagą su· 

Zainteresowanie w masach Iście z życia partyjnego: ślusarz 
dzieckiemu. Imprezy w dniu 22 lipca 

ludowych Polski osobą Dzier- Franciszek Mazur, ślusarz na- Tekst włożono w kopertę z 
żyńskiego wzrosło szczególnie rzędziowy Lenczewski, ślusarz napisem: Moskwa - Kreml, 
po powstaniu krakowskim, w Michał Zawadzki, tokarz "Bobo a tow. Kędzierski zaniósł go 
listopadzie 1923 roku. „Dzier- liński i wielu innych. na pocztę; lecz tam nie chcia­
żyńskiego nam potrzeba" - Przytłumionym i drżącym ze no tekstu przyjąć, wobec cze­
mówili powszechnie robotni- wzruszenia głosem przemawia- go udał się do Ambasady Ra­

organizuje . . 

Łódzki Komitet Obrońców P6koju 
cy, słuchajqc opowiadań o li towarzysze pracy i walki dzieckiej, na ulicę Poznańską. 10 lipca odbyło się posiedze­
wielkim przywódcy proletaria wielkiego rewolucjonisty oraz W pewnej odległości za nim nie Prezydium Łódzkiego Ko­
tu i Rewolucji Października- młodzi robotnicy znający Dzier szedł towarzysz, z duplikatem mitetu Obrońców Pokoju. Na 
wej. żyńskiego tylko ze słyszenia. tekstu by w razie aresztowa- posiedzeniu tym orr'1wiono 
Toteż po nadejściu do War- Wreszcie Zieliński udzielił nia Kędzierskiego wypełnić plan pracy Komitetu J. .• naj-

szawy wiadomości o śmiercl głosu tow. Janowi Kędzierskie wolę robotników „Parowozu". bliższy miesiąc. Praca Komite­
Dzierżyńskiego, robotników mu, w celu odczytania rezolu- Tow. Kędzierski dotarł jed- tu będzie szła w kierunku u­
stolicy ogarnął głęboki żal. Ro cji. Tow. Kędzierski odczytał ~ak do ambasady, wręc:zył systematyzowania działalności 
botnicy fabryki parowozów po t ekst listu otrzymanego z KW. h~t ów:czesn~n:u jej sekretarzo dzielnicowych i zakładowych 
stanowili złożyć hold pamięci . Wszy-:,cy robotnicy bez wy- Wl, Uh?now1 1 by~ aresztowa- komitetów Obrońców Pokoju. 
wielkiego Polaka i rewolucjo- Jątku - komuniści, pepesow- ny. dop1er,o w d1:odze ~o':"rot- Powstaną stałe kolegia redak­
nisty, przez urządzenie akade- cy, chadecy i bezpartyjni - neJ, przy r~gu ulicy Hoze]. W,o cyjne mające na celu opraco­
mii żałobnej. W sprawie tej głosowali za przyjęciem zgło- bee mocne] po7:awy r?botm- wywanie materiałów o tematy­
zwrócili się do swego praed- szonego tekstu. '.ców „Parowoz~ zwolmon? go ce pokojowej dla gazetek ścien 
stawicielstwa - fabrycznej de Rezolucja mówiła między in Jednak po dwoch tygodniach. nych. Powstanie także ośrodek 
legacji - prosząc jednocześ- nymi o braterstwie polskiego! Ze wspomnień osobistych konsultacji z prelegentami dla 
nie o pomoc przy zredagowa- i rosyjskiego proletariatu, o ro i opowiadań towarzyszy ciągłego pogłębiania i aktuali-
niu rezolucji. Delegat Jan Kę- li Dzierżyńskiego w rewolucji opracował zowania poruszanych przez 

Na dzień 22 lipca ŁKOP przy 
gotowuje szereg imprez. Będzie 
to m.in. wyświetlanie na jed­
nym z placów łódzkich filmu o 
tematyce pokojowej, zorganizo 
wanie imprezy sportowej pn. 
„Sportowcy w walce o Pokój i 
Plan 6-letni" itd. 

Poza tym sekcja imprezowa 
Komitetu zorganizuje w ciągu 
tego miesiąca trzy wycieczki 
poza miasto. Wezmą w nich u­
dział orkiestry, aktorzy i prele 
genci. Pierwsza z nich odbędzie 
się w końcu lipca i wyjedzie do 
Spały. Dwie następne wyjadą 
do Kolumny i Andrzejowa. 

kcesy pokojowego budownic· 
twa w Niemieckiej Republic1 
Demokratycznej, coraz licznie, 
domaga się zgocly na propozy· 
cje radzieclde. A całkowite nif 
powodzenia przy próbach tzw, 
ochotniczej rekmtacji do no­
wego wehrmachtu powinuN 
być dla. bankierskich sług · ~ 
wyraźnym ostrzeżeniem. 

Pielęgnowanie przez imperia 
listów amerykańskich, na.jl:lar­
dziej zwyrodniałych, ss-mań­
skich ugrupowań w Niem­
czech, znienawidzonych nie 
tylko przez q<trody, które po· 
niosły ciężkie straty w ostat­
niej wojnie, ale także przez 
naród niemiecki - zash1guje 
na najostrzejsze potępienie 
przez naród polski, który wraz 
ze związkiem Radzieckim war 
czyć będzie przeciw planom 
uzbrojenia niemieckich zbrcd­
ni~rzy wojennych, walczyć bę 
dz1e o pokojowe i demokra­
tyczne Niemcy. 

A. R. B. 

dzierski, jednocześnie członek październikowe.i i wreszcie wy Kazimierz Gostyński nich zagadnień. 

Komitetu Partii Komunistycz· ,---------------------·---------------------·----------------------·----nej, powiadomił o życzeniu 
robotników „Parowozu" Komi 
tet Warszawski KPP, z ramie­
nia którego Ludwik Sokołow­
ski, pseudo „Faja", wręczył 
mu żądany tekst sporządzony 
na sporej karcie papieru. 

O godzinie 14, gdy obecne 
były wszystkie trzy zmiany, 
zebrała się w głównej hali za_ 
loga „Parowozu" licząca wów 
czas około 2.500 ludzi. 
Wśród uroczystego milczenia 

wyrażającego głęboki żal ro­
botników zasiadła na ramie 
parowozu - jako prezydium 
żałobnej akademii - delegacja 
fabryczna. 

Zagaił akademię delegat -
komunista, tokarz Jan Zieliń­
ski i opowiedział krótko o ży­
ciu Feliksa Dzierżyńskiego. Na 
„Parowozie" pracowali ludzie 
znający Dzierżyńskiego osobi-

Każdy 
· ka wałek złomu 

to cegiełka 

w nowym 

doin u 

O D granicy Iraku aż po grani łJ d k 
ce Pakistanu, czyi! niemal 

przez całą s1.erokość terytorium pa ~ 
Iranu, rozciągają się obszary 
brytyjskich koncesji naftowych, 
na których władzę sprawuje To 
warzystwo Anglo - Iranian Oil 
Company. Na południu, nad za­
toką Perską, widnieje port Aba 
dan - Mekl<a brytyjskich kapita 
listów, „wybrzeże \vestchnie?.i.", 
opasłych jegomośeiów z londyń 
sltiego City, skrzętnie przelicza­
jących w zaciszu gabinetów nie 
botyczne sumy zysków wyclśnlę 
tych z potu i nędzy irańskiego 

robotnika. Tu właśnie, w tym 
stawnym Abadanie znajdują silę 

ujścia olbrzymich rurociągów 

naftowych, którym! spływała co 
dziennie do cystern życiodajna 

krew zasilająca sl<lerotycz.ne ży 

ły brytyjskiego Iwa. 
Przyszedł jednak dzień, w któ 

rym słowo „Abadan" przestało 

dźwlęczęć słodką muzyką w u· 
szach obywateli City. Zdecydo­
wana postawa ludu persltiego 
zmuslla parlament Iranu do uch 
walenia ustawy o nacjonalizacji 
nafty. Wówczas jjentlemenl z 
Londynu, zadając !tiaro pows?.e· 
chnym twierdzeniom jalrnby· fle 
gma i zimna krew były ich poci 
stawowymi zaletami, podnieśli 

ogromną wrzawę protestów. 
Morrison uderzył pięścią w 

swój ministerialny stół i z.apoml 
nając zupełnie, żP. zgodnie z o~­

wiadczeniam! jego poprzedni­
ków· „nafta pers!.;:a ma służyć in 

om Iranu"• zapowiedz.lał 

'11.Jrcja 

podjęcie kroków w .celu „ochro 
ny życia i mienia" brytyjczy­
ków zagrożonych ustawą o nac­
jonalizacji. 

Churchill, wiemy zasadzie, że 

„lepiej działać n.iż grozić", clo 
magał się natychmiastowego wy 
słania wojs.lt do Ira.nu. W zacic 
trzewienlu swym politycy bry­
t-yjscy zbezcześcili nawet talt 
świętą sprawę. jale przyjaźń an 
glo - amerylrnńi>l<ą l, nie krqpu­
jąc się zupełnie żadnymi „wyż 

szymi poliLycznymi względami" 
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Zwiaze• lladz~cld 

otwarcie wypowiedzieli swe dltt 
go tajone myśli na ten temat. 

Deputowany Grossman niedwtt 
znacz.nie połączył wydarzenia 
perskie z wizytą zastępcy Ache 
sona do spraw Srodkowego 
Wschodu, Mac Gee, w Tehera­
nie, stwierdzając, że gdyby nie 
jego „szkodliwe wypowiedzi", 
nie doszłoby nigdy do konfltlctu 
anglo - perskiego. 
Przyznać trzeba, że żale bied 

nych bryi-yjczyltów do ich ame 
rykal'lskich „przyjaciół" nie by 

ły całkowi.cle niewzasadnione. 
Stany Zjednoczone bowiem chęt 
nie wlct.z!alYbY zmianę szyldu 
„Anglo - Jran!run Oil Co" na -
„American - Ir-antan Oil Co' . 
a nawet poczynJ!.ły niedwuznacz 
ne propozycje w tym względzie 
sugerując rządoWi persldemu, że 
w wypadku pozbycia si«: przez 
Iran brytyjskiego perso-nelu 
AIOC, USA mogłyby przysłać 

SWQich właSll\ych ekspertów. 
Machinacje te nie zdołały jed 

nak wprowadzić w błąd narodu 
persk.iego. 

Podczas gdy Anglicy zasta111a­
wiają się desperacko skąd czer 
pać dalsze zasoby cennego suro 
wca, tale niezbędnego dla spraw 
nego funkcjonowania machiny 
Przygotowań wojennych, podczas 
gdy Amerylrnnie usiłują wycią 

gnąć swojt; kaStZ.tany z anglo / ­
perskiego ognia, „napuszczając" 

do Teheranu róilnego rodzaju 
„fllantrop!jnych" doradców, a 
nawet obiecując „wzmocnienie 
sil obronnych" iranskiej burżua 
zji w r.amacll pomocy dla środ 

1 owego wschodu - naród per­
ski czuwa. 
Włókniarze i tkacze z !spaha 

nu, dzień i noc nawijający na 
warsztaty wspaniałe tkaniny 
przeznaczone dla perskich naba 
bów, robotn1 cy rafinerii i Impal 
ni, któri:y, p.i-odukuj'lc rocznie 

naftę wartości ok. 700 mil. dola 
rów, żyją według określenia bur 
mistrza Teheranu, „gorzej niż 

psy w Wielkiej Brytanii", miesz 
kańcy teherańskich przedmieść, 

gnieżdżący się w podziemnych 
tunelach i jaskiniach - uważnie 

śledzą każdy krok rządu per· 
skiego. 

Masy ludu Irańskiego, kle.rewa 
ne przez partię robotników i 
chłopów „Tudeh" zdelegallzowa 
ną przez reakcyjny mąd Iranu, 
nie chcą żadnych kompromisów 
nie uznają żadnych wahań aro 
targów, zdecydowani są wyr~m­
cić ze swego kraju wS>zelkie ko 
misje nadzorcze, które, ja!~ to 
proponuje :rrybuna! Haski" 
„zbadałyby" sprawę perską. 

Wiedzą oni, że tylko pełne u• 
nlezależnienle się od obcych ka 
pitałów i wpływów może zapew 
nić rozwój ekonomiczny kraju, 
może sprawić, że nafta, która do 
tychczas krzepiła obce organiz­
my, zmieni swól bieg i zacznie 
służyć prawowitym jej właśc:!cio 
lom. 

Przebudzenie się narodu pers. 
kiego do wahlti o swe suwerenne 
prawa, niezależnie od wahań na 
cjonaltstycznej burżuazji - to 
jeszcze jedno ogniwo wielkiego 
ruchu, który dźwiga d7liś z daw 
nego bezwładu kraje kolonialne 
i zacofane i potężnym impulsem 
pcha je na drogę wiodącą do o­
statecznego wyzwolenia spoct im 
perialistycznej tyranii. 



Dołożymy wszystkich I 

siar an Obiektywem po polach 
by na naszych wąskich zagonach . 

\l\I" dniu 9 lipca br. robotnicy 
PGR Wilenów przystąpili do 
sprzętu zbóż. 

Rolnikom do pomocy prz:v­
byla młodzież, która 1nzcby­
wa w sąsiedztwie na obozach 
ZMP. 

żniHla wqpadlq iak najlepiej 
mówiq chłopi i Wiewiórczyna 

I wej Pożycz!d, jeśii suhskr~ ·p­
cja wyniosła ponad 30 tvs . zło 
tych i jeśli do 5 lipca p1envsz:i 
rata została wpłacona w }00 
proc. - motywował 3we o~­
wiadczenie wiceprzewodr, ic.:ą­
cy GRN - to i pomoc sąsicciz 
ka nie zawiedzie. Zreszt<-: go­
towość naszych chłopćv: do 
ważnych i pożytecznych pr-ac 
potwierdza podjęty Czyn Lip­
cowy. Wszystkie gi ·omady zobo­
wiązały się oczyścić po 300 rn 
rowów melioracyjnych i zo­
bowiązanie już wykonaly. G ·o 
mada Anielin przekroczyla na 
wet swoje zobowiązanie o bli­
sko 200 proc. (C. M.) 

:\ ,\ ZDJĘCIU: Uobotnica. 
Gdv śv;i eci słoó.ce, tyle!łym w Polsce A lzatczykiem,' 
śród pól srebrno-złocistych zastałem w stodole przy pC1ga­
lblasków, że od patrzenia ciż I wędce nad wymłóconym już 
>lą oczy. To łany żyta przy- I rzepakiem 
·ały się w taką przedznnv-ną, - Udał się nad podziw -:-
1iacą szatę . Po wsiach s:ty- mówi starszy brat - tylko ze 
•ae:° charakterystyczny stukot słodyszek nie dopuścił do wy­
lolków o kowadełka. rośnięcia wszystkich strąków. 
Klepm1ie kos - to znak. że Zanim żeśmy go wyłapali, )uż 
tro - p0jutrze ruszą na po- zdążył uszkodzić część: dolnych 
żniiviarze. kwiatów. No, ale i tak z tych 

W GROMADZIE WIEWIOR 10 zakontraktowanych a1·ów 
lYN PACHNIE S\\'lEZ.Yi\'I bedzie ponad kwintal ziarna. 
fłLEBEM. ::__ A jak u was ze żniwami? 
Od piekarni GS w Utracie - ZACZYNAMY W SOBO-

I napie się kawy albo herbaty 
z cukrem a nie gorzkiej. 
Wiceprzewodniczący GRN 

Wiewiórczyn, Władysł<:nv Kwie 
ciński, jest przeświadczony, że 
we wszystkich 19 gromac'łBch 
należacych do gminy, pom.oc 
sąsiedzka będzie funkcjonować 
bez zarzutu. Zapewniali go o 
tym sotłysi i gromadzcy mężo 
wie zaufania na narndzie w 
dniu 9 lipca. 

Jeśli u nas w gminie 
ogół docenił ważność Na rodo-

PGR - Wifauów. traktorzyst­
lta. ltegina Karolczyk prowa­
dzi traktor ze snopow;ązalką 
w dniu rozpoczęcia żniw. 

CAF fol. Dą lJ rowlecl< i 

egnie przez las to chłopiec, TĘ kosami. bo ria naszych po-
dziewczynka z dużym bo- lach pokrajanych w zagony 

Lnem ci epłego jeszcze chleba. i bruzdy żniwiarka nie da ra­
- T o na żniwa _ mówi Eu- dy. Ale mamy nadzieję, że i 
mia Trzcińska, sbltvs gro- tak w 3-4 dni i na naszych 
ady, którą zastałem ,1.ad stol rżyskach będą stały mendle. 

1cą przy wałkowaniu ciast'.'! Zaraz też zabierzemy ~ię do 
a klus ki. Trzecińska cd stycz podorywek i siania poplonów. 
ia br. funkcję sołtys.i ob.jęła Prasa ma rację i radio dobrze 
o zmarłym meżu. NH wrz~:- czyni_. że J~rzypornina ni'lm c.hło 
ianiu m~ł sześcioro uzieci. z porn o term.inach gospG::far­
tórvch najstarsze liczy 16 lat skich. Ja i brat cieszymy ~ ię, 

Nif są osamoinifni 
Cała młodzież pomaga 

p~zyjaciołom z krajów kolonialnych 

~.ę; 
młodrież:v krajów kolonialnych 
i ujarzmionych we wzięciu u­
dzi~łu w Festiwalu w Berlinie. 

n a jmłods.ze półtora roku. . że już zostały uruchomione te 
_ To na żniwa chleb - mo wielkie fabryki nawozów sztu 

1ią Michał Kłos i S t anishw cznych i że w przyszłym roku 
:bych . którzy w ramach po- tych nawozów dostaniemy wię 
1ocy sąsiedzkiej zobowiązali cej. 

W <.'.'zwanie do stworzenia fun 
du;;zu spotkało się z żywym 
oddżwiekiem w wielu krajach. 
Młodzie~ nie ' skąpiła środków 
na powiększenie fundus1.u pr~g 
nac jak najbardziej pomoc 
sv\roim kolorowym braciom. 

Małorolny chlop 7.P. w~i Dziekan!1w Polski, l\'Jichał Pas· 
tei'nak podjął na czcsc Święta Ollrnllzcnia zobowiązanh~ 
przyspieszenia zbiorów zlJoża o tlwa dni i rzucił wezwanie 
do chłopów gromady Cząstków o w:;półzawodnictwo prz:v 
żniwach, a w dniu 9 lipca rnzpoczął realizację swego zobo­
wiązania. 

ię dać pomoc oraz sprzężaj Józef Witusik. Antoni KiOs, 
;onny do kosiarki na żniwa Jan Krata czy któryko1wie1;: z 
t wdowY Trzcil'lskiej. chłopów gromady Wiewiór-

# w,·brar.ym jako delegaci mi 

Zlot. 
Sredniaków. braci Feliksa czyn zgodnie oświadczają, że 
R a zimierza Felcenloben, któ żniwa odbędą się u nie:h sp1·aw 

'Ych pra-pra-dziad był osiad- nie i szybko. 

Na. zdjęciu: Czwórka mło­
dych z zaciekawiePiem przc­
gh1da wyniki zbiórki. 

NA ZDJĘCIU: Michał Pasternak i>rz:v koszeniu zboża.. 
CAF f o t. St. Wdowil'Lski 

Kazimierz 
Lechowski 
Nykonał swoje 
lobowiązanie 

- TEN NASZ ,,(,EESlK 
SŁABO SKLEPY ZAOPATRG 
JE. 

Za mało sprowadza tłusz­
czów i cukru - mówi Floren 
tyna Grygier z sąsiedniej gr?­
mady Wydrzyn. - Kiedy nie 
wstąpić do sklepu, to z<.w~z~ 
mówią - brakło. A przec1ez 
żniwiarze muszą jeść z omastą. 

ZMP-owcy 
z elektrowni 
łódzkiei 
melduiq 

Brygada ZMP-owsle jJrz:.­
Łódzkiej Elektrowni zobowią­
zanie lipcowe wykonaL1 lH 8 
dni przed terminem dc.~~c :!~O 
roboczogodzin o warto5." b ,1; 
zł. Praca ich związana bj ła z 

Nie wszędzie rnlodzież ma ta­
kie watlrnki 1wuki i rozwoju, 
jak u nas, jak w wielkim kra­
ju socjalizmu i w krajach de­
mokracji ludowej. 

Miliony naszych młodych 
phyjaciół w krajach kapitali­
stycznych, a zwłaszcza w kra­
jach kolonialnych nie tylko 
pozbawi.one są wszelkie.i porno 
C'Y i opieki, Jec;r. wręcz prześla­
dowane za jakiekolwiek dąże­
nia wolnościowe. 

Lecz młodzi z krajów kolo-

Rozmowy ze spółdzielcami 

Zginie słowo wyzysk na naszej wsi 
budującej socjalizm 

Wiatr targał dług~m.i. st~-1 /Lila. Wi~·' . ;: c;,;< n:;µn• wc1ę ma 
miastymi wąsami Antonie hi.. K1edy:> w pow1 ~tl~ w La­

go Jóźwiaka, gasił mu zap'lłkę, lwie i\'Iazo\:1ec•z;c.i zdobyl!smy 
którą usiłował zapalić ,.moc- !! ". ·łtenal r.n·or< ,>;11-ic: J'.': :: n 1'<>1 
nC"go". I cl;tieln: i> ch prndul,c.v .in~·ch. .~ . 

_Jak doszliśmy c1o spóldi.id 1·.\spóll1ych zeb_; ,:1,' <' •.· :1 groma rlz 
ni rodukcyjnej 1100, _ tulai !kich prz~cz~tall~my .bro~t.:ury 
J""~vi· k zr~bił 'kilkusekundti·· jo tycb ~poł~·c.Pl fE '.~(„ t L. 'nec: :!. 
· ozi; d • pomyśleliśmv - mo:i:e tak i tt ' nialnych nie są osamotnieni. wa pauzc'. i · b • · 

1 
· · · 1 

P;:;mięlają o nich ich szczęśliw .:...._ Wiecie. to było ło11skiego . na.s S?l'O owac za Ot.:~·c s po -
si, żyjąc~· w wolny ch krajach roku we wrześniu. O tę spól-1 dz:e.lmę. . . 
przyjaciele. Okazją do zamani- dzielnię walczyliśmy długo .. r; ~ierwsza 1"' :\' • · 

1
. z"rn c hi. 

!estowania uczuć braterstwa i p 1·zeszkadzali nam w robocie 

1

, ;°' tdhacy 1~~111 1 '.'
1
1 

1
1w adi 1Przc~z~ przyjaźni śtały się ostatnio kułacy. A my. .. „ ;1. zac ; vvmy_- ;1 1 C: zomu~11 

P zv.g1towanh do wielkiego . . . A '"i·,1·. mow'll /.e .radw londyn-

Elektrotechnik KazimierT. Le oczyszczeniem chlodr.i. Na 
.towsld z ZPW irn. Barlickie· szczególne wyróżnienie t.:; za-
0 w Lodzi ukończył przedler- służyli kol. kol. Stanisła.w l{a­
tinowo indywidualne zobo· dziejewskt, Wojciech Deb"W·· 

r •• . ' c 1· . . I Poplynęlo opowiadame n- <kfr e ·1da „,_;,--,1> histori „ C'» -ie Festiwalu w Ber mie. . . "' ·: .• 1„. ~ .. "c · ·:· · . - . · ·: 
\'V zwiazku z III światowym tome.,,o Jor.wia ,d. , clnt.:,e w Zw1 c;:k 1 i\·.dz1ecl-;.:n 

Zlotem ivllodych ·Bojowników -:-· J?os~aiem z .ref1?rm~· .1?~- z.j7·.~ Sf1 kołc:h,l :v. Al" przeła-
0 Pokój, powstał na apel Przc- \ ne.J 3 .1 poł h~ktara. Swo]eJ zie ma:~smy t.e .'.)i' ;r.~·· l!ru.p.i n~a 

· . l'pcowe ski, Stanisław Barański l~y-
iązaruc 1 · smard Jankowski, oraz lnbda 

wodniczącego Międzynarodo- 1111 miałem .mecałe dw;:i he:da- łoromych 1. Sc-!·r.iakow podp:- Antoni .Jóźwhlc, przcw. spółdzicl 
wego Komitetu Festiwalowe.go I ry., Pr~ez pi~rwsze l~~~ gospo: s«.ła „ta tut l t~ ~:•I. P.0 c,zątel~. . ni proclukc~·jnej ze wsl Mała Wieś 
- Enrica Berlinguera - Mię- d~izy~iśm:>'.' Jak moglis.ny: T~ Bogacz~ naJWi.~._eJ c.~~"1 \\ ~- 1 stani~law stępnialt ze spółdzielni 
dzynarodowy Fundusz Solidar k1~h Jak Ja ~yło we W!!l W:~ ·\<· ;;-!1o to, ~:e m•• JUZ U mch ~ '. e Paprntnia pow. raw<ki omawiają 
ności, który udziela pomocy ceJ. Nasza w1osl;a na-:r.ywa się Pr•·c.owalism}' n:i odro~ku. I-..tP nrzygotowania do żniw w Ich 

Wykonał on 2 1ll'll:~dzenia Półchłopek. Brawo mwazie·· 
rzeciwawaryjn~ ?raz .2 sa.mo- żowey! 
~Ynne wyłączn1k1 oleJowe. dy przyszedł okres w1osennr.1 

tJłdzielniach. 

Co to 
,,ETER 

i est 
48?" 

'Znajdzie się lokal na pralnię 
erki pomogły nam traktory 
państwov."e. 

Krzyczeli, ce nas to b!)dzie 
kosztowało pół zb10rów, ale 
kiedy ich kłamstwo wyszł0 na 
jaw i kiedy na czas zaoraliśmy 
pola usiedli cicho. Teraz skrycie 

dzieckiego chłopa, o jego dobro 
bycie, o osiągnięciał:h i postę­
pie rolnictwa, uwierzyli mL 
Dzieki 1emu łatwiej już było 
załoiyć spółdzielnię. było wię­
cej chętnych. Ost.a.Lnio bardzo popularny 

jesL ""' ZSRR piek.lly, kieszon­
kowY radjoodbio~nik - ,,Eter 
• 48" - pracuj~cy na dtugieh 
i średnich fa lach. 
Inżynierowie radzieccy skon 

strui;w;tli Len aparacik w ten 
sposob~ że można z niego J<o­
l·z~ stać nie tylko w domu, ale 
l " czasie podróży, na wycie 
e1.ct'. na plai~'• a skrzyu~czka. 
w kl órej 1nicś ci się on. ma za­
ledwie 20 cm. szerokości I is 
cm, w~·sokości, pl'ZY .czym W} 

konana jest ozdobnie, z jasno 
żółtą inJnustacJą. . . . 

'V tej sluzyucczce miesci się 
również niewielka sucha bate 
ria, która zasila aparat. Bate-

. ria ta może zasilać z powodze 
niem• pięć malel\kich lampek 

.w ciągu trzydziestu gollun. 
w celu włączenia odbiomil\a 
W:\' t;tarczy odkryć jego górną 
p~kn·wę i wypros1ować zloio 

. ną wewnątn< antenr,. Na przed 
niej tarczy, oboli skali zawiera 
jącc.i naz\v~· riiiar..t, tu11ieszczo 
nc sn. reguiatory nasta wiania 
na Ocl]lO'Wiednie stacje j siłę 
głosu. Na 1ewo ~G nicl1 ~a czer 

, wonym jeclwab1em, um1eszcio 
ny je~t gtośnil« 

·Aparat pracuje doskonale,-~ 
jego niska cena oraz latwosc 
przerhowanlit zjednały mu wie 
lu nabywców· 

>>U n i w e r s a I n ei<< ·Dole • 
I ni ed ole 

w Zduńskiej Woli 
Sprawa jest 0 tyle ul.atwiona, że dwóch lokali. Dzięki temu mov1a 

Prze\V'odnjczącym Miejskiej Rady byto uruchomić punkt zeganoii­
Naroctowej w Zduńskiej Wolj jest strzowski i naprawy radioodbior­
kobieta. Niby się jeszcze ""aha. - ników oraz pu nkt \VUlkanizn-::j i 
a1e rozt1n1ie, że sprawa pralni dla reperac,H rff\.\' eró\.V. 
25-tysięcznego miasta nili\ fest oła Histori.a powstania „Uniwers,1i­
ha. Widząc wahanie nacienm neJ" jest bardzo symptomaty .~;-nR. 
śmielej. w wielu bowiem wy1>allltach 

- W Zduńsk-o _ Wolskich Zakla niższe ogniwa wladz terP110-
ctach P1·zernysłu Bawełnianego za wych nie doceniają znaczenia 
trudnia lłię głów·nie kobiety. Wie spółdzielczych imnktów usln<;o­
le Irnbiet Pracuje również w za- wyeh. A t~·mczasem punkty te 
!<:Ładach Wełnianych, w innych fa zaspokajają życiowe potn:ehy 
bt-yk.ach i w urzędach. Kobiecie ludności, która nicjcclnoluot111c 
r.>racuja_cej trzeba dopomóc. odri~ skazana jest na wyzy•k i·óżn;ch 
i.yć ją w gosP<>-Oarstwie domowym partaczy i domokrążców. :Jlate­
Dlatego potrzel>na je;,t s.póldziel- go też samo życie 1lol<0nujc prze 
cza pralnia. łomu w stosunku władz tereno-

- No, to wszystko jest jasne - "Ych do spóldziclczości usługo­
! mówi obywatelka przewodnicz~ca wej. 
- mamy wprawdzie Wielkie t 11d Wróćmy do spóldzielnl zdm1sko 
naści na odcinl<u lokalowym. a)"' wolskiej . Wkrótce uruchomi ona 
na pralnię jakieś P011'ieszczen! 0 punkt. przy.jmowania bielizny do 
wykombinujemy. pt ania. Na razie prać się ją będ·<ie 

'No, tera ~ jest pewność. systemem chałup11 i czym po do-
UniwersaJna $póldz·iel11ia t·~tu:;;o mach prywatnych. ale z chwilą 

iva w zdm'lskie.i Woli z pewnośl'ią gdy MRN przydzieli „Un.iwcrsal­
otrzyma lokal na pralnię. neJ" odpowiectni lokal, uruC'ho-
NI~ od razu jednak działalnośćlmiona zostanie duża pralnia. -

.. Uniwersalne.i" spotkała się z na Przy pralni czynny będzie punl<t 
Jeżytym zr-ozurnieniem władz tere P<>dnoszenia oczek. 
nowych. .rej przewodniczący ob., Brak fachowców utrudnia spól­
Rychter wiele sie nachod2ił, nim dZielni umchomienie zakładu foto 
udało mu &ię ~iysk.ać przydzi.aig1 a!iczue&o oraz punktu szklars· 

kiego, choć. już te!'a'l. mogh<b:Y ona t.vlko sieja wrogą pro;~ugandę. 
ur.ys1<ać materiał s7'klal',ki. ' Wiele ·'A; nasze.i pracy p1 ·zy 

Niedocenianie r6li spółdzielni u- zakładaniu spóld7i.elni pomog­
... . ,. 

slugowej cechuje też ró~ne lns!y ła nam partia. W najtrudniej- Vl „Czen\·onym Październiku" 
tucje. Np. PKS w Zduńskiej Woli szych momentach i chwilach nadchodzi ol~res pierwszych 
ignoruje Istnienie spóld:z.ielczego dodaw.ała nam sil do realizacji spółdzielczych żniw. Po ra..: 
pun ktu wulkanizacyjnego i zleca zamierze11. pierwszy na ich wspólne pola 
roboty osobom prywatnym. Były takie okresy. że kiedy wyjadą traktory. Ostrza żniwia 
Również niewłaściwie ustosunko moja żona szła przez wieś. to rek beda kosić ich pierwszy 

wała się do „Uniwersalnej " PSS. inne kobiety wołał: · za nią: plon. Poia spółdzielni, w której 
któ1·a w związku z budową duże.i 0 idzie ta kolchożniczka. przewodniczącym jest Antoni 
piekarni domaga się natychmiasto Jóżwiak obrodziły dostatnio. 
wcgo usunięcia punl~tu wulkaniza A dzisiaj patrzą z zazdroś- Po żniwach założą sobie elekt 
cyjnego z dot-ychczasowcgo loka- cia na nasze urodzaje. Klną ś " 

ku.łako·w, kto·rzv za wypożvcze ryczno c. lu, nie dając lokalu zastępczego. . . , . . , . To samo będzie w spółdzielni 
oczywiście takie .. rzucanie kłód me ko.ma, cygamą o~ mch kil Paprotnia. A potem radio, unt 

pod no„i" młodej nieugrnnto\;·a- ka. d_1:1 odrobku .. N~ ~ ~latego, chomią świetlicę, będą w niej 
ne.i jeszcze placówce wypl.nva z dz-1ęk1 ?as~ym -~s1~„~1ęc1om. n~ spędzać długie jesienne wieczo 
niezrozumienia zasad ogólnopa1\sl s~a społdz1elm.a r~zros!a się l lry. Gazety, radio i... ich własny 
wowe.i planowe.i gospodarki. ,,Uni ciągle postępuJe naprzod. . zespół artystvcznv. Maja nawet 
wersalna" jest wielką zdobyczą Jóźwiak przerwał na chwilę · . . aczatl;i lVIają mlodzież 
dla ludności Zduńskie.i W<>li, ~ opowiadanie, W jego Słowa ~-~~~ Z rnie ~i do' rac S O~ 
zdobyczą. której nic wolno uromc wtrącił się Stefan Stępniak 

1
' 01 a ga ę P Y p 

lecz przeciwnie - należy pomagać członek spółdzielni produkcyj- eczne.i. 
jej w rozwoju. Trzeba, by MRN nej ze wsi Paprotnia pow. raw - Wiecie co jest w naszej 
pos?.la na ręke w załalwianiu skiego. pracy najważniejsze - mówią 
spraw lokalowych. Trzeba rów- _.U nas prawie było tak sa Jóźwiak i Stępniak, to, że bio­
nież, by Związek Branż-owy Spół- mo jak i w Czerwonym Paź- rą z nas przykład inni ze wsi 
d1.leh1i Pracy Usług Różnych w dzie;·nikn" (;;azwa spÓłdzielni, okol.icznych i z nasze.i groma­
Lodzi dopomógł „uniwersalnej'' której przewodniczącym jest dy. Chętnych na członków spół 
w pokc<'laniu trudności kreclyto- Antoni Jóźwiak). Mieliśmy te dzielni mamy coraz więcej. Vli 
wych _i materiałowych. . same trudności. ·wiele dobrego i dzą nasze osiągnięcia, nasze 

„uniwersalna" ma wszelkie ~a: zdziałała moja podróż do Związ dobrze rodzące pola i przekony 
ne, by zaspokajać w przyszlo,ci ku Radzieckiego. Mam duże I wują się, że spółdzielnia to na 
róż1~oro<lne potrzeb~ ~udności na zaufanie we wsi, zwła::-zC'za po I prawdę dobra forma nowej go 
odcinku uslug rze111.1estnlczycli . śród biednych chlopów. Gdy spodarki rolnej. 

w. o. im opowiedziałem o ży.:iu ra- L. Jankowski 
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Spółdzielnia, 
która nie istnieje 

F·ariucha nie ma, Ylykończyć przedszkole 
przy ulicy Zawiszy 

W styczniu br. Związek Branżo­
wy Sp. Pracy i Usług Różnych zor 
ganizował ortopedyczną spółdzlel 

nię pracy, zrzeszając w niej fa­
chowców z tej dziedziny. Prawnie 
tj. od momentu zare.Jestrowania, 
spółdzielnia ta istnieje od maja 
br., lecz praktycznie działalności 

swej jeszcze nie rozpoczęła z po­
wodu braku lokalu. 

Z higieny - niedostatecznie 
Przy ul. Zawiszy 39 dobiega !bm. nie mówi natomiast nic 

końca budowa przedszkola, termir:ie zakończen! a pra_c c 
które będzie się mieścić w no .stalacJi elektryczneJ. Pomew 

czrch 'M'.f:ID i _PSS. I ';óż przy woczesnym trzypiętrowym bu 

1

r przy zakładaniu tej instala· 
teJ okazJi .stwierdzono. . dynku. Będzie ono nowocześ- wybija się otwory w mural 

Wyniki koniroli PIH 
niektórych sklep·ach łódzkich W sklepie MHD nr 318, PU::)'. nie i luksusowo urządzone i ZBM nie może doprowad! 

Fakt ten jest przyczyną szeregu 
nieporozumień. Oto Zakłada Lecz 
nlctwa Pracowniczego kieruje, do 
tej praktycznie nie istniejącej pla 
cówkl, pacjentów w celu wyltona 
nia aparatów ortopedycznych. 
Adres spółdzielni - nieznany, in­
teresanci udają się więc po · inf or 
macje do Związku Branżowego i 
tam dowiadują -;;lę, że spółdzielnia 
nie jest w stanie wykonać zamó· 
wień, gdyż nie ma gdzie praco­
wać. W rezultacie ZLP zmuszony 
;Jes~ wysyłać swych pacjentów do 
Warszawy, odrywając ich od pra 
cy I łożąc na koszty podróży. 

Co rok powtarzają się .,mie 
siące czystości", po których 
tyle sobie obiecujemy. Wciąż 
mówi się, poucza i pisze o ko­
nieczności zachowywania higie 
ny, o obowiązku dbania o stan 
sanitarny wszystkiego z czym 
mamy styczność, a już specjal 
nie tego, co ma jakikolwiek 
związek z jedzeniem. 

ul. Jaracz~ 22 •• sprzedawcz:i:ru stanie się jednym z najładniej lsal przedszkola do porząd} 
~rrząta~~. się wsrod artykułow szych przedszkoli w Łodzi. ldopóki MPB nie zakończy ~ 

cego na puszczy. Wciąż jesz- zywn~sbwwr~ b~ cz,:p~a! d:,Przedszkole będzie zawierało bót. M~B winno za:em pr:­
cze zdarzają się wypadki nie- nawe ez. ar .uc a: . m Je, 5 sal zabaw, 4 klasy szkolne, śpieszyc tempo prac mstalac: 
przestrzegania najelementa.rniej neg? . czepka me widziano ro- b"bli t k · t 1 · W części nych tak aby przedszkole rr · d h" wmez u sprzedawczyń fkle- i 0 e ę i _czy e. mę. • . . ' . . . szych zasa igieny, a co gor- . PSS 17 ( 1 ż 1 "elgospodarczeJ znaJdowac się bę gło byc całkowicie wykonczc 
Sza Z• e zdarzaJ·ą s1·ę one i· w pow nr u · eromsin k h · · d 1 · 1 · · h 1 t "eh i· aby ' · go 49), nr 79 (ul. Mickiewicza dzie uc m~, _Ja a r:ia, ~ra - w m~~s~ącac em 
niektórych sklepach spożyw- 24), nr 28 (ul. Nowotki 6), nr nia, suszarm.a i .n:agiel. Nie ~a nadeJsciem now~go roku s~k 
czych ł(>dzkiego handlu uspo- 350 (ul. Obrońców Stalingra- pomni~no ~oV".'mez o oc~r?me nego mogło byc uruchomi.o 
łecznio~ego. Ch?dz~ t_:i. :goła du 15) i nr 402 (ul. Legionów zdrowia dzieci - . na n:ie]scu (Je 
o drobiazg, lecz Jakze wazny. 42) I . . t . 1 znaJ·dować się będzie gabmet le . coz z ego, ze persone . . . . 
Właśnie w ostatnich dniach! sklepu MHD nr 328 (przy ul. karski i izolatka, a na ~w:och 

Nie mówi się przecież o tym, 
nie poucza, nie pisze po to tyl 
ko, by moralizować i utrudniać 
życie, ale po to, by je właśnie 
ochronić, by zabezpieczyć. się 
przed chorobami, lęgnącymi 
się w brudzie i niechlujstwie. 

Państwowa Inspekcja Han.dla- Stalina 52) PJ:acował w fartu- słonecznych ~arasach d~i~ci bę 1w Tech n i ku n 
wa przeprowadziła kontrolę w chach, skoro były... brudne? dą mogły zazywać kąpieli sło-
kilkunastu sklepach spożvw- (.E.N.M.) necznej. Sale wyłożone będą G 

· dębowym parkietem, a całe I umowy m 

A starania o przydział lokalu 
dla tej pożytecznej i potrzebnej w 
Łodzi placówki trwają bezskutecz 
nie już od trzech miesięcy. 

Z przykrością jednak stwier 
dzamy, iż w stosunku do wie­
lu jeszcze ludzi kołatania te i 
napominania są głosem wołają 

przedszkole otrzyma centralne 

Zjechaliśmy do Łodzi og;~~=:s~:~le buduje ZBM Nr 1sq ieszc.ze 
1, n~tor:niast prace związane z \\ olne miej" sca 

3 „ lfT-a I •„ ""' załozemem centralnego ogrze- , 1 z ca. e I .-o .§n • wania i elektryczności wykonu I Kandydaci do szkół zawo 

(e.) 
je Miejskie Przedsiębiorstwo wych, którzy przeoczyli term Z jechaliśmy się do Łodzi z chu Technikum Włókiennicze Budowlane, które ociąga się z zapisów lub z braku miejsca 

całej Polski. Przyjechaliś go w Łodzi i zakończy się robotami, na skutek czego za- dostali się do nich, mogą być 

Co jest. przyczynq pożarów 
my tu aby zapoznać się z no dnia 25 lipca. chodzi obawa, że nie będzie szcze przyjęci do Technllrnm 
wymi zdobyczami techniki, Wykładowcami na kursie są można oddać przc::lszkola do u- mowego lub Zasadniczej Szk• 

(zk) Wielu z nas idących uli­
cą zatrzymuje niejednokrotnie 
głos syreny pędzącego auta 
strażackiego. Kiedy patrzymy 
na dzielnych strażaków walczą 
cych z ogniem zadajemy sobie 
pytanie: jaka jest przyczyna po 
żaru? Przyczyną tą jesteśmy 
w większości wypadków ID:\', 
nasza nieuwaga. Aby nie do:. 

pogłębić wiedzę polityczną, doskonali fachowcy-inżyniera- I żytku z rozpoczęciem nowego Przemysłu Chemtcznego przy 
przekazać wiadomości zijobyte wie. Poza przedmiotami zawo- roku szkolnego. Spisana ostat Tarnki 12. 

wszelkich zarządzeń straży po- na. k'.1-rsie naszym uczniom - dowymi na kursie odbywają nio między ZBM Nr 1 a MPB Zapisy przyjmuje .sekretariat 
żarnej. mowi nauczyciel LEONAR? się również wykłady z dziedzi umowa przewiduje wprawdzie godiz. a do i6 do dma 30 sierp 

Walka z klęską pożarów to GARBACZEWSKI, przodownik ny zagadnień :>J,arksizmu-leni- zakończenie instalacji central- rb. 
nie tylko czynna wałka z poża nauki i pracy spole~zn.ej. nizmu. Na podkreślenie zasłu- nego ogrzewania na dzień 15 (S'Z) 

rami, lecz przede wszystkim . Kurs ~la nauczycieli 2 let- guje fakt, iż słuchacze kursu J -----------------

wspólna akcja wszystkich oby- nich szkoł zawodowych ąruPJ:! interesują się żywo życiem kul , P\la półkach kSiAgarskich 
wateli zmierzająca do zapobie- energetyczno_-elekt:yczne3, kto turalnym Łodzi i pracują spa .·.~_ ..... ________ ..,,..,.._ ___ _ 
gania tej klęsce. ry odbywa się 1!J pięknym gma łecznie. Za przyklad niech po w d • i 

puścić do pożaru trzeba parnię Praca 
------------ służy fakt, iż kursanci-nauczy y awn1c wa 

k 
ciele biorą aktywny udział w 

musi wyprzedzać pory ro u życiu świe~lico:vym. ~ przeci~ . 0 fel·aksie O.-ieriyńskim tać by: dzieciom nie dawać do 
zabawy zapałek, w pobliżu pa 
lenisk i pieców nie gromadzić 
wszelkiego rodzaju opału oraz 

1 
, I) gu zaledwie kilku dni zorgani Aa 

C b d 'emy nosie w 1952 r „ zawali bibliotekę marksistow- . „. . . ... O ę ZI • • ska-leninowską, uruchomili ko W związku ze ~'- ·;aJ~cą si~ .„ 
naczyń z naftą lub benzyną, . . . Jes'li" chodzi· 0 odzi·ez" damską, · d · d Gdy łodzianie oc1eraJąc zro-

la sportowe, często uczęszczają . 25 r?cz. , . s mi e r c i W sprzedaży Klubu Międ) 
do kin i teatrów. Feliksa Dzierzyns.;iego na .P?ł narodowej Książki i l 

me opuszczac o palenia pa- ł . to w sezonie wiosennym znaJ·-pierów na strychach domów szone potem czo a maszeruJą W Czynie Lipcowym kursan 
ci zobowiązali się rozszerzyć, 
w o wiele większym zakresie, 
niż przewiduje kurs, swe wia­
domości fachowe oraz pogłę­
bić wiadomości z dziedziny po-

ro2ipalcmymi żarem słonecznym dziemy wśród konfekcji goto­
mieszkalnych, nie używać naf ulica.mi, w Centralnym La- wej suknie z wełny 60 i 30 pro 
ty i benzyny do rozpalania o- b . p ł Odzi·e- t · · g ·sonl'i· gnia w piecach, należy przestrze . oratorium . rzemys ~" . cen oweJ, zarovvno ar , 
gać by wszystkie żelazka i ku zo".l'eg~ „n~ warsztaci: znaJł= jak i sukienki jednolite, zarów 
chenki elektryczne, jeśli są d~Ją się ~1epł~ _ubrama, we no gładkie i proste jak i ele­
włączone do prądu, ,były sta- niane. s1:1kienk1 i pł~szcze. A gantsze. Duża różnorodność 
wiane na podkładzie niepal- właśc1w1e, laborator~um wy- pozwoli i szczupłym i tęższym 
nym np. cegle lub płytce ka- przedza pory roku me tylko o łodzia~korr: ~a wyb~·anie sobie 

lityczno-społecznej. (jm) 

, , miennej, nie dopuszc„,ać do bez jeden. sezon, ale nawet o cały o~pow1edme? dla !igu7y, za-
pośredn.iego zasłaniania żaró- rok. . I rowno rozmiarem Jak i faso-

Atrakcyina 
konfekcia wek papierem lub b'bułką. Po W chwili obecnej np. opraco nem. s_ukni. . . 

nadto należy przestrze"aĆ wuje się modele na przyszły S(e Jesli cho~zi o sezon l~tn~, to 
"' zon letni, które ukażą się w na rynku u3rzymy sukme Jed-

-------------- sklepach handlu uspołecznione wabne i kretonowe. Bardzo 
go. Na rewię tę przybyli przed efektownie prezentują się. suk­
stawiciele Centrali Odzieżowej nie wykonane ze zwykłeJ far­
MHD, PSS i innych placówek tuchówki w paseczki. Plażów­
sprzedających konfekcję goto ki i lekkie· szlafroczki uzupeł­
wą z terenu całego kraju. nią letni komplet garderoby 

w sklepach MHD 
W sklepach MHD są atrak­

cyjne towary letnie jak jedwa 
bie o ładnych wzorach i tanie 
kretony po 12 do 14 zł za metr. 
Znajdują się tu również kostiu 
my kąpielowe w cenie ok. 60 zł 
i spodenki kąpielowe. 

Kiedy będzie 
czgnna 
B;b · iołeka UŁ Na rewii tej oglądaliśmy za damskiej. 

równo modele ubrań dziecię- Amatorki welwetu będą mo-
w związku z koniecznością prze cych jak i sukien, szlafroków, gły kupić tak modny obecnie 

prowadzenia kapitalnego remontu bieli~ny, kostiumów i płaszczy komplet: spódnicę i kam~zelkę 
czytelnie i wypożyczalnia Bibliote damskich oraz ubrań męskich. z welwetu. Komplet taki wy­
ki Uniwersyteckiej w Łodzi będą Wełniane sukienki dla dziew gląda efektownie z białą lub 
w okresie od i6 do 31 lipca br. cząt w wieku od 8 do 12 lat kremową bluzką. 

Gospodynie domowe chętnie 
kupią noże do obierania karto­
fli i marchwi, 

zamknięte, w sierpniu czytelnie wykonywane będą z wełen 60 Przyszły rok będzie niewąt-
1 wypożyczalnia będą czynne: w i 30 procentowych o jasnych, pliwie dalszym krokiem w pod 
poniedziałki, środy i piątki w go. pastelowych kolorach. Proste i noszeniu jakości naszej kon­
dzinach 13 - 20, we wtorki, czw art I estetyczne fasony są wygodne lfekcji gotowej. (w) 
kl i soboty w godz. 8 - i5. i praktyczne dla dzieci. 

Jeszcze w tym tygodniu będą 
w sklepach MHD płaszcze let­
nie z czeskiej gabardiny w ce­
nie 600 zł i marynarki welwe­
towe, a od przyszłego tygodnia 
mundurki szkolne. (jg) 

================~===-=-·============================================= Nowy r.eion 
lekarski · 
na Chojnach 

Czwartek 

12 
UPCA 

Jana Gwalberta 
JUTRO: 

Analcleta, Malg. 

WAŻNE TELEFONY: 
Kom. Miejska M.O. 253-60 
.t'O•gotowie Ratun· 

kowe • . 104-44 134-i5 
117-11 

a Straż Pożarna . . 
Miejski Ośrodek 

lnformacji • . . 159-15 

DZISIBJSZEJ NOCY 
OYZURUJA APTEKI: 
A s. nr 2 (Piotrkowska 

nr SS) A. s nr 8 (Armil 
czerwonej 53). A. S. nr 28 
(Zgierska 63). A. S. nr si 
CFlac Wolności 2), A. S 
nT 30 (Nowotki 91) , A s. 
nr 32 (R~gowska 51), A . S. 
nr 5 (Gdańska 23). 

Apteka nr 42 (Al. Koś­
ciuszki 48) dyżuruje co· 
dziennie). 

PANSTW. TEATR NOWY 
rut Więckowskiego 15) 
Goś~inne występy Ope· 
ry śląskiej , o godz. 19 
opera „Napój miłosny". 

1'>\NSTW. TEATR Im. JA· 
lłl\CZA r.J~ra cza 27/291 
0 d 6. 7. do 6.8. - nie­
czynny. 

Pl\ill'STW. TEATR POW· 
SZECHNY (Ul. Obroń­
ców Stalingradu nr 21) 
o godz. i9.l5 „Jacht ra­
radise". 

rEATR MAI.V !Ul TraU· 
gutta !) - o godz . 19.30 
„ WodewU warszawski -
czyli Sluby murarskie". 

TEATR KOMEDII MUZY· 
CZNEJ „LUTNIA" (Ul. 
Piotrkowska nr 243) -
o godz, 19.15 „Czardasz. 
ka". 

CYRK PANSTWOWY nr 3 
(Pl. Niepodległości) co­
dziennie godz. 19.30 pro· 
gram atrakcji, w soboty, 
niedziele 2 przedstawie­
p..ia - godz. !5.30 t 19.30. 

WOLNOSC cullca Napiór­
kowskiego 16) - Nie· 
czynne z powodu re­
montu. 

MUZA ruf P•htanlcka tn. ZACHĘTA (Zgierska 26) 
„Biały klei" - godz. „Wiosna w Salcenie" -
18, 20; dozw. od lat 7. godz. rn, 20; jozw. od 

Wydział Zdrowia DRN - Po­
łudnie postanowił w Czynie Lip 
cowym otworzyć nowy r.ei.on le 
karski przy ul. Rzgowsk1eJ 146, 
a więc za torem kolejCJWym. Bę 
dzie to wielkim udogodnieniem 
dla ludnosci Chojen. (jg) 

POLONIA (Ul. PlotrkOW· 
ska 67) „Wesołe ku­
moszki z Windsoru" -
godz. 16.30. tS.30, 20.so 
- dozw. od Lat lol. 

PRZEDWIOSNIE IUI Że· 
romsk1ego nr 74) -
„s. o. s." - godz. 13 
20; dla młodz. niedozw. 

RE~ORO 'R>R"nwska 2) 
yMussorgsld" - godz. 
i~. 20; dozw. od lat 7. 

ROBOTNIK CU! Ki!lńskle· 
go nr 176) - „zasadzka" 
- godz. i8. 20 - dozw. 
od lat 14. 

lat 7. 

.ODCZ\'T!J 
ftZEBRAN&A 

•'• Dziś w lokalu za­
rządu Nieruchomości (Ki­
lińsldego ~!>), o godz. ~7 
odprawa zarządów Kół 
TPP·R dzielnicy Sródmieś 
cie - Lewa, 

•'• Dziś w lokalu włas· 
nym (Narutowimia lll), o CZWARTEK, 12 LIPCA 
go.dz. r7 nadzwyczajne. ze U.45 .,Głos mają kobiety", lf.!.04 
branie wszystkich pilo- Dziennik, 13.25 Progr, dnia, 13.3-0 
tów, cztonków Aeroklu- .. Muzyka dla wszystki.ch". 14.30 Fe 

ROMA (Ul. Rzgowska 84) bu. lieto.n. l"!.50 Muzyka, Ni.30 Attd. 
„Tragiczny pościg" - sł .·muz. dla dz;eci, 1•5.50 K-Oll'lc. so-
godz. i6, 20 - dla mło- •'• Dziś w lol<alu NOT listów. i6.2-0 Nowe nagrania ply-

ADRIA (ul. Stalina nr i) dzieży niedozw. (Piotrkowska 102.), o godz. towe, 16.30 „Odsiecz" _ słuch., 
rueczynne. 19 odczyt mgr. inż. B<?- ~6.50 Aktualn łódzlt!e, 17.00 Wiad. 

BAJKI\ ml Franctszkafi- STYLOWY (Ul K~lińskle- les!awa DrYsia pt .,OleJe popol„ 17.05 „Odpowiedzi f.a.I! 49", 
ska 31) - „Poszuklwa- go nr 123) 20- d ywa e~ izolacyjne". 17.15 Konc. .Ork. Rozgł, Szczec., 
cze złota" - godz. 16, godz. 18 ; ozw. o rn.oo Poradruk jęz„ Hl.~5 „Od na· 
20 ; dozw. od lat ll2. lat 7, ~:; Jutro 13 bm. W śloj szych lrnrespondentów", l.Al.25 Fra-

. S\'l>rJ •Batuckl Rynekl . kalu Zarz. Nieruchomo c gmenty operorwe. 18.~ „Sportowcy 
Bl\LTYK rul Nar11tow1. „Rada bogów" _ godz. (Kilińskiego 95), o godz. w śwlęto Odrodzenia Polski" aud., 

cza nr 20) - „Ostatni 18. 20 - dozw. od lat i4. 16.30 konferencja dzielni· 13.50 Reportaż z Z·ailtładu Pracy, 
wystrzał" - godz. 16, cy Sta:romlejskiej TPP-R. 19.00 Konc. Chóru Chłopięcego 
1•8, 20; dozw. od lat 7. TATlłY CSienkiewicza ~) Rozgl . Wroc„ 1'9.20 Konc. Ork. 

„Dziś o wpół do jede· ~:; 13 bm. w lokalu Roz"l Bydg 20 QO Dzionnik 20 3-0 
GDYNIA <ul. baszyt'lskle· nastel" - godz 16, 18. szkoly (Skorupki 6/8), o z j'.;~ntu z~bO~'!zań -llp~owy~h. 

go 2) - Program rozmal 20 - dozw, od lat 14. godz. VB zebranie świetli· zo.46 ,.Serce Partii" - poemat 'I'. 
toścl ·• nr zi;5i , PKF WISI.A <Daszyńskiego i) cowe Państw . Szkoły Pra Kubiaka o Feliksie Dzierżyńskim, 
nr 26/5i, .,Pomorze za- „wesołe kumoszki z cy Społecznej. 21.10 Pieśni rewolucyjne, 21.15 
chodnie" .. Kasl!l'lscy ml Windsoru" - godzina Konc. rozr. w wyk, Ork. ŁRPR, 
strzowie" - godz. 15, l6 , 16, 18, 20 - dozw od ••• w dniach 11-14 bm. Zl.45 Wspomnlenta robotnicze Al-
i7, i6, 19. 20, 21. lat 14. w To!<alu M. D, K, (Mo- bina Bo·bruka, odc. 2, 2'2.oo Muz. 

MŁODA GWARDIA (Ul. WŁOKNIARZ (Ul Próch- niuszkt 4-a) , O godz. 14- i aktualn„ 2~.30 Reportaż z nr 
Legionów 21 dla rnłodz nika 16) - ,,ostatni WY• 2ll wystawa pod arków n'1 l\Iiędzynar. Turnieju Szachowego 
„As wywiadu" - godz.\ strzał" godz. 16.30, III Zlot Młodych BOjOW· w Sopocie. 212 .36 Muz .. 2.3.0-0 Ostat· 
16, lol!, 20; dozw. od 18.30, 20.30; dozw. od I n•.'-hv o Pokój w Berii- r. ie WiRclomoś<'1 2~.10 Konc. Chó· 
lat 12. lat 7. n•e. :ru ~ Ork, Rozgł, W:rod„ 23,~5 Muz. 

4. DZIENNIK ŁóDzifr"iii: 190 (2170) 

kach łódzkiego „Domu Ksiąz: sy ukazał się komplet w 
ki" i Klubu Międzynarod_ow~J Lenina w języku rosyjsll 
Książki i Pras:i: ukazały si~ 11- obejmujący 35 tomów. 
czne prace związane z działał , 
nością polityczną Dzierżyńskie -----------­
go. I tak w sprzedaży w/w in­
stytucji znajdują się „Pamięt­
niki więźnia" F. Dzierżyńskie­
go, które obejmują okres od 
jego uwięzienia w 1908 r. aż do 
zesłania w 1909 r. Praca Ta­
deusza Daniszewskiego pt. „Fe 
liks Dzierżyński nieugięty; ~o­
jownik o zwYcięstwo socJahz. 
mu" bogato ilustrowana i zao­
patrzona w kilka autografów 
listów F. Dzierżyńskiego m. 
in. z roku 1904 i 1923. Książ~ 
te wydane przez „Książkę i 
Wiedzę" oprawione są w szty 
wne, ce~atowe okładki. 

tffimKTOREM poŁODll ~ 
ZNALAZŁ SIĘ SPOSQB 

Okazało 
• że najskuta 

I niejszym (ft 
kiem na oco 

1 nie lódzk 
~ trawników j 

1 otoczenie 
fw zagrożoni 
przez „wygi 

nych" przechodniów mil 
KMKiP posiada poza ~m cach) drutem kokzastym. 

alburn ilustrowany obrazuJący 
współpracę Dzierżyńskiego z Ale to wcale nie przY71 
Leninem i Stalinem oraz dzie- nam, łodzianom, zaszczytu. 
je jego walk politycznych. 

Natomiast w „Domu Książ­
ki" dostać można „Opowiada­
nia o Feliksie Dzierżyńskim" 
J. Germana i „Feliks Dzier:iyó 
ski we wspomnieniach i wypo­
wiedZiach". W tych dniach na 
półkach księgarskich ukażą się 
również wypisy o Feliksie 
Dzierżyńskim. 

Nasz poradnik 

Gdzie można 

KUPUJEMY BUTY 

Oświetliwszy wiele łódzk 
zakątków nasz Reflektor Zł 
lazl wiele dziur, wybojów i 
nych pułapek czyhających 
przechodniów. Ale nawet 
doświadczony Reflektor b 
dzo się wczoraj zdziwił. 

Bo wszedłszy do sklepu P 
nr 145 przy ul. Gdańskiej 
sprzedającego obuwie, potk 
się najpierw o nadwerężc 
schodki, a dalej o dziury w 
tonowej podłodze. 

dokonać 
Reflektorowi przyszło do napraw wy, że może te zasadzki m 

na celu przyspieszenie dec1 
Jeśli zepsuje nam się piec kupu~ących. Be; jeśl~ petkn 

to należy się zwrócić do które-- szy ~ię na takie3 dziurz~ k 
gaś z punktów usługowych z~amie obcas, czy. oberwie 
zduńskich, mieszczących się l~w_kę, to ch~ąc .nie chąc, s; 
przy ul. Południowej 7 i Stali- cie3 zdecydu3e się na kupie 
na 25. nowych butów. 

Prace szlifiersko - szklarskie 
wykonuje punkt przy ul. Polu 
dniowej 56. Znajdująca slę 

czyTELNIA I PSY 

przy ul. Narutowicza 11 spół Czytelnia to jest taki pr 
dzielnia pn. „Pokój" obsługn- bytek, do którego uczęszcz 
je nie tylko w zakresie ~zk1ar ludzie pragnący w ciszy i s) 
stwa ~le również oprawia por pieniu czytać, uczyć się 
trety i obr<l:zy. pracować naukowo. Niewą 

Gospodynie. don:owe n8: pe-:v wie takie właśnie przeznac 
no zamteresuJe wiado!'llosc,, ~e nie ma czytelnia insty tutu 
?unkt, które~o spec~alnoscią storycznego UŁ przy ul. L 
Jest reperacJa naczyn domo- leya 3 ' 
wych mieści się przy ul Obr. · 
Stalingradu 14 (tel. 136-95) . w. czyteln~ tej istotnie. p( 

Remonty i konserwacje <;Io- Je niczym niezmącona cisza 
konuje spółdzielnia pracy „Bu jednym „malym" wyjątkil 
dopol" (tel. 161-72) mieszcząca Z podwórza budynku ~olat 
się przy ul. Sienkiewicza !'i2 stale szczekanie i wycie ps 

Robotami dekarskimi i kana zamkniętych w klatce tuż 1 
Uzacją zajmuje się punkt usłu oknem czytelni, a będąc; 
gowy przy ul. Narutowicza 22 wlasnością Akademii Medy 
(tel. 154-23) a pracami z zakre nej. 
su elektroteclmikl i wod01 lą· O nastrój do pracy i na 
gów punkt przy ul. Wć.'cz\•ń- 1 - przy takim akompaniam1 
*iej 35 {tel. 205-59). (jg) cie ~ truano! 

.-



N. CZU/HAH.OH' 
Nawet oni maią dośf List z wielkiei· budowy-zaw-d-użo---1-ruP6w bijatyki i krwi 

hollywoodzkiei produkcii Przyglądając się mapie 
Związku Radzieckiego widzi­
my, że dwie wielkie rosyjskie 
rzeki - Wołga i Don jak 
gdyby dążą ku sobie, a na pew 
nym odcinku dzieli je zaledwie 
100 km. Ale już w pobliżu Sta 
lingradu rozchodzą się one w 
dwie przeciwne strony: Wołga 
- do morza Kaspijskiego, a 
Don - do Azowskiego. 
Między tymi rzekami leży 

szerold step. Dziś na stepie 
tym dzień i noc wre praca. Zie 
mia drży od nieustannych wy­
buchów. Wzdłuż dróg mkną 

sznury wielkich aut ciężaro­
wych. W oddali, jak okiem 
sięgnąć, ciągną się stożkowate 
pagórki, nad którymi co chwi­
la ukazują się czerpaki ekska­
watorów. · Długimi szeregami 
wznoszą się wieże dźwigów por 
talowych. Tu i ówdzie widać 
zabudowania cementowni a 
obok nich schludne domki' o­
sad robotniczych. 

W rytmie tych wielkich prac 
jest coś, co przypomina histo­
ryczną bitwę. To samo męstwo 
i wytrwałość, jakie cechowały 
legendarnych obrońców Stalin 

gradu, to samo dążenie do 
trwałego pokoju widzimy u 
dzisiejszych budowniczych ka­
nału Wołga-Don. Kanał Wołga 
-Don - to źródło nowego ży­
cia. Wody jego użyźnią 2.750 
tys. hektarów jałowej dotych­
czas i pustynnej ziemi. 

Budowniczowie kanału mu­
szą w bież. roku usunąć ponad 
35 milionów metrów sześcien­
nych ziemi i ułożyć 760 tys. 
metrów sześciennych betonu. 
Budowa całego węzła Cymlań­
skiego wymaga wydobycia 100 
milionów metrów sześciennych 

ziemi, ułożenia 2.150 tys. me­
trów sześciennych betonu 
oraz usunięcia 6 milionów m 3 

kamieni, żwiru i piasku. 
Budowa Wołżko-Dońskiego 

kanału spławnego, węzła Cym 
lańskiego i części systemu na­
wadniającego zakończona bę­
dzie wiosną 1952 r . Tak nie­
zwykle szybkie tempo prac mo 
żliwe jest w Związku Radziec­
kim dzięki przodującej techni­
ce i zmechanizowaniu pracy. 

Na budowie nie widzi się lu 
dzi z łopatami i taczkami. Za­
stępują ich mechanicy i motor 

Wymiana handlowa między są- USA rewanżują się swemu sąsia­
siadami północnego kontynentu dowi zaopatrując go w broń swo 
amerykańsl<iego posiada rozną wa jej produkcji. Lecz jednym z głó 
gę gatunkową. w czasach prohlbi wnyc!1 a r ty lrnłów el<sportowych 
cji Kanada była głównym dostaw są , oczywiście, filmy, ostatnie 3z!a 
cą alkoholu dla „suchej" Amery giei-y Hollywoodu. 
ki, a bootleggerzy przekracz>łli Otóż - ja!< doniosła agencja 
granicę o wszystkich porach dnia Reutera - „biuro cenzury filmów 
1 nocy pod łaskawym okiem prze w Kanadzie zapowiedziało podję 
kupionych strażników. cie ostrej akcji w wypad.ku jeże-

Obecnie czasy się zmieniły: li wytwórnie w Hollywood będą 
-------------- nadal nadsyłać filmy zawierające 

------------------~------------------------,----------------------------------------- niczy, kierujący skomplikowa­nymi maszynami. Są to pracow 

Tylko nazwiska 
"1obiet 
spotkać można 

sceny demoralizujące. Według o­
bliczeń biura, wytwórnie w Holly 
wood nadesłały do Kanady w c1ą 
gu ostatniego roku filmy z l<tó­
rych trzeba było wyciąć 305 scen 
zawierających: „brutalne dialogi, 
torturowanie kobiet, wyuzdany ta 
niec, wall<ę na noże, śmierć przez 
powieszenie, okrucieństwa, biczo 
wanie tip." 

»Szczęśliwi« Hiszpanie 
w... iaskiniach 

NaTeszcle dowiedzieliśmy się, 
00 daje w krajach kapltalistycz 
nych prawa.ziwe szczęście i za­
dowolenie. 
Tajemnicę „el!kslru szczęścia• 

zdradził nam burźuazyjny tygo­
dnik szwajcarski „Schweizer Illu 
strierte Zeitung", który opubli­
kował serię zdjęć z południo­
wYCh podmiejs-lcich okolic Ma­
drytu. 
otóż reżim Franca, wydający 

olbrzymie sumy na zbrojenia 1 
utrzYmanie policji, nie dba zu­
pełnie o budownictwo mleszJc.a­
niowe. Toteż wielu robotnik6w 
madnrckich, nie mając dachu 
nad głową, musiało zamieszkać 
w jaskiniach. 

w c A; 
5póldZ. Wyd.-Ośwlat. „CzytelnOt". 
ftędakCJa I AdmltniStra·cJa· Łódź 
u;!. Piotrkowska 96, t<=l. R~. Naez'. 
125-64, z-ca Red. Na.cz. 228-82. Se­
iaetan OdPOWiedz. 2{)4-75. dział 
sPortowy 208 · 95, dział miejski 
114'-SZ, dJzl.ał korespondentów 207-18, 
6ek:retari,at 217-82 dział kulturelno­
o6w!at. 209-02, d~Lał JJstów 143-80. 
i;tedakcJa rękopisów nie zwraea, za 
treść 1 termtny ogłoszeń nie bierze 
o d p o w 1 e d z : a 1 n o ś :: l. 

Prenumeratę miesięczną zł 4,05, 
kwartalną zł 12,15, półrocznie zł 
24,30 przyjmują wszystkie Urzędy 
l Agencje Pocztowe oraz listono­
sze miejscy I wiejscy na terenie 
całej Polski w terminie do 15 każ 
dego m-ca na okres następny. 

Redaguje: · 
~E:GIUM REDAKCYJNE I 

Zdjęcia tych nieszczęśliwych 
lokatorów jaskiń, zepchniętych 
do tego stanu przez jaskiniow 
ców będących u władzy szwajcar 
ski pismak zaopatruje w najcy 
niczniejszy, na jaki mogło zdo­
być się pióro dziennikarza, ko­
mentarz. 

Czytamy tam więc: „życie w 
jaskiniach połączone jest też z 
pewnego rodzaju szczęściem" . 
Inny podpis znowu dowodzi: -
„.„w tych mieszkaniach jaskinio 
wych, gdzie można się wpraw­
dzie udusić w brudzie, żyją w 
doskonałym szczęściu ludzie, i;.cz 
kolwiek wydaje się ·' mało wia 
rygodne". 

w jaskiniach nie ma światła 
elektrycznego, wodociągów, ga 
zu, kanalizacji, ba, nie ma na­
wet zwyczajnych pieców. Ludzie 
śpią pokotem na ziemi. Brak 
tu stołów i szaf. 

A tytuł tej serii nad seriami 
brzmi: 

„ Godność i szczęście człowie­
ka jest niezależne od techniki 
komfortu ... • 

Tak, świat dzieli się na mili ar 
derów, którzy mają jachty, pa­
łace, luksusowe samochody i są 
zapewne „nieszczęśliwi", gdyż 
przecież to nie technika 1 kom 
fort dają szczęście - i na „szczę 
śliwych", którzy miogą sobie 
mieszkać w jaskiniach i nie po­
wtnnl mieć większYch aspiracji 
Swo.lsta 1 typowa moralność bur 
żuazyjna, jakże przypominająca 

owe rady dla pomocnic domo- nicy o wysokich kwalifikac­
wych z ubiegłego wieku, któ- jach fachowych, przodownicy 
rym udowadniano, że jedyne pracy i nowatorzy. 
szczęście - to 16 godzinna pra- Poznałem ich wielu. Np. ma 
ca dziennie dla „państwa" szynista Wasyl Seliwanow 

na ciekawej 
wystawie 

(przez małe „p"). wniósł poważne ulepszenie do 
Fakt, że dzieci rosną wśród mechanizmu kroczącej koparki W 

w!lgotnych, zimnych ścian skali „ESZ-1"; jego racjonalizator­
stych, że nurzają się w błocie, że ski pomysł dał 400 tys. rubli 
dzieci te .uczają walki z psami oszczędności rocznie. Inny ma 

Moskwie 
W salach wystawowych 

Związku Plastyków w Mo­
skwie, otwarto wystawę, na 
której zgromadzono 200 prac z 
zakresu malarstwa i grafiki, 
będących dziełami 82 kobiet ra 
dzieckich. 

o ochłapy jedzenia wyrzucane szynista ekskawatora, Teodor 
na śmietnik - nie wzrusza Pirożenko, skonstruował dow­
szwaj carskiego piewcy „s.zczęś- cipne urządzenie do oczyszcza­
cia" hiszpańskich robotników i nia czerpaka, znacznie zwięk­
ich potomstwa. szając wydajność pracy ma­
Według łajdackiego cynika ze szyny. Takich przykładów moż 

Szwajcarii rodzicom sprawia ra na by przytoczyć bardzo wie­
dość to, „że dzieci mają wielką le. Każdy robotnik, z którym 
swobodę ruchów i mieszka~i.e w rozmawiałem, traktuje pracę 
jaskiniach daje im możliwosc po przy budowie kanału jako spra 
szukiwania przygód, dzięki cz~- wę honoru. Trzeba wiedzieć, z 
m~ z ~śmiechem wy:~ekaJą się j jakim zapałem pracują ci lu-
wsz.elk1ego. ~omfortu · dzie, aby należycie to ocenić. 
Nte':"ątpllw1e elaborat ten prze Ze wszystkich odcinków pra­

czytaJą w Nowym Jorku. I meie cy komunikaty donoszą o no­
den rozhisteryzowany miesz- nych bohaterach pracy Zasz­
c~uch . an:ierykański. pozadro~ci czytnie odznaczyli się . maszy­
hiszpanskim robotnikom. niści ekskawatorów: Iwan Chu 

Kobiety radzieckie, tak jak 
wszystkich artystów sztuki ra 
dzieckiej, interesuje przede 
wszystkim tematyka twórczej 
pracy narodu radzieckiego, je 
go codzienna, nieustępliwa wal 
ka o pokój. Tej tematyce poś­
więcone są obrazy H. Sołowio­
wej „Górnicy na warcie poko 
ju", I. Fatiejewej „W polu" i 
inne. 

Poza tym na wystawie jest 
wiele krajobrazów, portretów 
i scen rodzajowych. 

- Są ~zczęśliwi i nie muszą d iakow, Aleksy Kondratiuk i 
wydawac pieniędzy na budowę Dymitr Slepucha. Wykonali oni 
schronów lotniczych. Oitok, ńjak SWÓJ. plan miesięczny w ciągu dba O lud P ac jący Op e U Czv W marcu br. Nagrodę Stali-r u · 2 tygodni. Szeroko znane są na reżim Franco. zwiska Wiktora Mochowa i nowską przyznano ukraińskiej .Jednak robotnll< hiszpa1\ski, W'l t S t • I 

18_1 t- malarce, Tatjanie Jabłońskiej, przeczytawszy, że w jasldniach . 1 { ora ~ 1~ e;ca e za obraz „Wiosna", a zespół żyje się tak szczęśliwie, być mo mch młodziencow. pr::y?yłyc'.1 rzeźbiarek - który pod kie­że pewnego dnia z.aproponuje ty na bud.ow~ z sąsied~ieJ . wsi. runkiem znanej rzeźbiarki ra 
ranom frankistowsltim: Zdobyli 0.m ~a bu~owie w~edzę ,dzieckiej, Wiery Muchiny, stwo - Może byście z.akosztowali facho_wą : osiągnęli w sweJ pra rzył wielopostaciową grupę 
tego „szczęścia" jaskiniowego. cy wielki~ sukc.esy. pod nazwą „Żądamy Pokoju" Bylibyście tam właściwymi lu- ~udowmczowie kana.lu wy~o - również otrzymał tę zaszczyt dźmi na właściwym miejscu. A naJą z. honorem zadame i;iow1.i: ną nagrodę. Rzeźba „żądamy nam oddajcie Madryt. Lub ra• rz~me im przez rząd. radziecki. Pokoju" wystawiona była na czeJ - my :;ami go sobie odbie- w~osną 19~2 r. płynąc będą stat Wszechzwiązkowej Wystawie rzemy. ki z Wołgi na Don. Sztuk Pięknych w Moskwie i 

Grot. N. Czumakow. zyskała ogólne uznanie. 

.Jak widzimy, nawet kanadyjsk.& 
cierpl!wość wyczerpała się, a to, 
co wypuszczają wytwórnie ame1y 
kańskle spotyka się z protestem 
cenzury innych krajów kapitali­
stycznych. 

Standartowa produkcja filmowa 
„made in Hollywood" szmiry hu­
ci.ące od wystrzałów rewolwero­
wych I czerwone od potoków krwi 
(w technicolorze) znajdują coraz 
mniej chętnych nabywców. 

Rodzima cenzura amerykańska 
dba tylko o to, jedynie I wyłącz 
nie, aby filmy nie były „czerwo­
ne" w sensie politycznym. Mogą 
stać one na najniższym poziomie 
moralnym lub artystycznym, oyle 
by nie było w nich jakiegoś ata 
ku na twierdzę kapitalizmu. 
Słynna była przed pól rokiem 

sprawa jednej z wytwórni „Mono 
gram Studio" która zaprzestała na 
kręcania filmu osnutego na klasy 
cznym poemacie Longfellowa o 
wielkim wodzu Indian z XV wie­
ku, Hiawatha. 
Ponieważ Hiawatha dążył do po 

łączenia killm szczepów i wykazał 
że jest zwolennikiem pokoju, wyt 
wórnia „Monogram" zaniechała 
myśl! realizacji filmu, twierdząc 
że „w obecnej atmosferze panują 
cej w USA, film mógłby być uz­
nany za propagandę komunizmu". 
Imperial!ści z Hollywood zapom 

nieli dodać, że Hiawatha niewąt­
pliwie palił fajkę pokoju, a to 
również mogłoby być poczytywa­
ne za atak na „atmosferę panują 
cą w USA". 

M. S. 

Pracownicy poszukiwani p R z E T A R G I 
ZAMIENIĘ 2 pokoje uży-
walność kuchni na pokój 

ZGUBIONO legit. służbo 
wą 2 tramwajowe i lrartę 
meldunkową. Nalewajski 
Józef ul. Sowi1'lskiego 26 
ZGUBIONO kartę :neldun 
kową, legit. ZMP na naz 
wisl<-0 Xrawczyl< Jan. 
ZGUBIONO-legit. zw. 
Zaw. na nazwisko Rode­
wald Zofia. (4399) 
ZAGUBIONO legit. Zw. 
Zaw. 18274 na nazwisko 
Szulc Maria, Stalina :53 
ZAGUBIONO legit. służbo 
wą Państwowej Szkoły 
Techniczno - Przemysło­
wej, Zduńska Wola nazwi 
sko .Tal<ubowski Bogdan. 
ZAGUBIONO dyplom te­
chnika - mechanika na 

PREZYDIUM POWIATOWEJ RADY 
NARODOWE,J - WYDZIAŁ KOMUNI­
KACYJNY w Pabianicach powiadamia, że 
droga Łask - Buczek - Zelów zostanie 
zamknięta dla ruchu konnego i samocho­
dowego za wyjątkiem autobusów osobo­
wych P.K.S. na odcinku Łask - Czestów 
od dnia 23. VII. 51 do dnia 20. IX. 51. 

Sprzątaczki, robotników gospodarczych i 
transportowych zatrudnią natychmiast Za­
k:~:Y Pr~ernysłu Odzieżowego im. Dr. Próch­
n. o:' . Od:zi ul. Sienkiewicza 113. Zgłosze-
nia obiste przyjmuje Sekcja Per~onalna. 
~-----------~·~~~~-~~~~~~~~~~ 
1~ zgr:zeblarzy odpadkowych, 20 wykończal­

nikow, lO folus:zników 18 robotników gospo-d rczycb t ' a łu F'l za rudnią od zaraz Zakłady Pr:ze-
JllYS ia ;r~o~eg~ Łódź, Skrzywaua 5/7. Zgło­
szedn 

7 30 dYJrnuJe Wydział Personalny od 
go z. · o 15.30. (828) --··-· 

Dyrekcja Zespołu P. G. R. w Nakielnicy 
ogłasza nieograniczony przetarg na dzierżawę 
małych sadów w gosp. Zgniłe-Błoto, Rąbień, 
Charbice Górne, Glinnik i Malanów. Oferty 
należy składać d o biura Zespołu Łódź, Piotr-
kowska 164 do dnia 14 lipca br. godz. 10. Do 
ofert dołączyć wadium wysokości 5°/o of ero-
fuanej sumy. Przetarg odbędzie się dnia 14 

pca br. godz. 12 w biurze Dyrekcji Zespołu 
Nakielnica Łódź, ul. P iotrkowska 164. 

Dyrekcja Zespołu zastrzega sobie unieważ-
nienia przetargu bez podania przyczyn. (823) 

z kuchnią ewentualnie u 
żywalność kuchni. Oferty 
,,Prasa11 Piotrkowska 1C4a 
pod "M. L.' 144. 8) 
ZAMIENIĘ pokój, kuch-
nia, śródmieście na <lwa 
pokoje kuchnia UCZC<l-nie 
ście. Oferty Prasa P10tr-
ko wska 104a pod „101(J 1

'. 

NAUKA I WYCHOW. - -POSZUKUJĘ kore,?e~yto 
ra z języka fran.:t1sidego, 
rosyjskiego, nien1h~ci<i~go 
I angielskiego , 1Prasa 11 -
Piotrkow&ka 104a pod „Ję 
zyk". (~~GO) 

Objazd od Łasku drogą Łask - Piotr­
ków do miejscowości Aleksandrówek, da­
lej drogą gminną bitą przez miejscowości 
Brodnia, Wilkowia, Wola Buczkowska do 
drogi Łask - Buczek - Zelów. (825) 

potrzebna chału - -:-- · d . . szydełko Pnic:zka na roboty z1ecm- Ogł'oszenia drobne ZGUBY 
nazwisko Guxal Hen.ryk ._ ______________________________ _ 

ne 
1

-. we. Limanowskiego 161, Bara-
nows u. (4370) -Dom Ksiąźki" ""szuk . .k. " . • · ""' UJe pracowni ow ze znaJ~rnoscią za""'.odu księgarskiego i do księ-
garni ;nu.zyczneJ ze znajomością nut. Poda­
nie i zyc10rys składać w s 1 . . K d Łód, 

I piotrkowska nr 96 e tCJl a r z, u. . (819) 

8 
~~:~:;,c:z:ę!~~:~sk~~h, 10 tk~czy kortowych, 

' robotników do maga­;i:ynu, 1 przykręcac:z osnow., 1 snowacza, 
7 przykręcaczy na przędzalnie 3 śrubownl­ków, 9 zgrzet:larek,_ 6 Wilkarzy', 4 czysciarzy, 
20 rob.t wykonct:zaln2 Id, 2 Palaczy, 3 pom. pala­
cza, 6 ranspor „ ekarzy, 1 s:zklarza 3 sto­
larzy, 1 rymarza, 6 ślusarzy, 3 tokarzy' 1 spa­
wacza, 2 ~pr~ątaczk~, 20 u.c:zniów na p~zędzal­
nie, tkalnie 1 wykonczalrue zatrudnią natych­
miast z. P. w. im. A: Struga, Łódź - Sien­
kiewicza 70. Zgłoszerua przyjmuje Dział Per-
sonalny. (820) 

Maszynistka od zaraz potrzebna. Oferty 
„Prasa" Piotrkowska l04 a pod „Ogniwo". -----

Techników - mechaników, rob_otników go­
spodarc:zych i transP0!~wych, srubowników, 
przykręcaczy, wykwałlf1ko~an.yc? tkaczy (Id), 
pr:ządki, uczniów (ce) n~ tkalme 1 :przędzalnie 
powyżej lat 18, zatru~mą na!ychmiast Zakła­
dy Przemysłu Bawełnianego im. J. Marchlew­
skiego w Łodzi ul. O~rodowa .17. Zgłoszenia 
osobiste przyjmuje Dział Personalny. (821) 

LEKAR,ZE 

Dr REI CHER specjailsta 
weneryczne, skórne. płclo 
we (zaburzenia) - Piotr-
ltowska 14, czwarta -siódma (518) 
Dr KUDREWICZ specja· 
lista weneryczne, skórne 
8-9. 3-5, Piotrkowska 106 
Dr ŁUIUEWICZ specja-
lista skórnych, wenerycz-
nych 10-12, 6-7, Wól-
czańska 4. (735) 

Dr JADWIGA ANFORO• 
WJ CZ - skórne, we-nery-
czne, kobiece 3-7 ul. Pró 
chnika 8. &21 

Dr TEMPSKI specjalista 
Skórne, weneryczne, wio 
sów. moczopłciowe. Piotr 
kowslta 114. (734) 

Dr PIWECKI wewnętrz· 
ne, płuca, serce przyjm u 
Je 3-7, Piotrkowska 35. 

KUPNO - SPRZEDA~ 

SPRZEDAM ·fortepian -
„Bechstein" krótki Piotr 
kowska 42 m. 4a, od 17 -
19. (4421) 
SPRZEDAM okazyjnie wa 
liz kę sltórzaną 75 x 46 N a 
rutowicza 90-5 5-7 pp. -... Gdziehupic Io§? 

w kolekturze 161 - ul. Piat rkowska 62 

SPRZEDAM różne me-
ble, Jaracza 6-5 godz. 17-21 
B. M. w. sprzedam górno 
zaworowy na kardan. -Piotrkowska 177 u dozor 
cy. (4407) 
KUPIĘ wózek limnzynkę 
stan dobry, Gda11ska 72 
m. 39. (U15) 
BUTY oficerskie nowe 
sprzedam 1.200 zł. Naruto 
wicza 47 m. 4 lewa oficy-
na II piętro od 4 do 'i. 
SPRZEDAM motocykl 200 
DKW ul. Stalowa 37 Ma-
rysin III (4~67) 

ROLWAGE parokonną -sprzedam. Nowotki nr 19 
Wytwórnia Wód Gazo-
wych. (4~78) 

SPRZEDAM okazyj•1ie 2 
maszyny krawieckie sin 
gera Zgierska 58-5 II pię 
tro. (~377) 

1.AOFlAROW PRACY 
POTRZEBNA pomocnica 
domowa. warunlti dobre. 
Piotrkowska 79-9 Sierplń 
ski. (4403) 
POTRZEBNA /.>mocnica 
domowa, Piotrkowska 200 
m. 1, I p~ętro. (4411) 
POTRZEBNA pomocnica 
domowa, Piotrkowska 25 
m. 13. (4419) 
POTRZEBNA poat<Jcnlca 
domowa do 3 osób z goto 
waniem Próchnika 19 -
Mierzwa. 14~71) 

LOKALE 

URZĘDNICZKA zamiesz-
!ta przy rodzinie. OferLy 
,,Prasa'' Piotrkowska llt4a 

SltRADZIONO na Dwor-
cu Kaliskim portfel wraz 
z leg. cechową i innymi 
dokumentami na nazw is 
ko Kompie Iski Włady-
sław. 

ZGUBIONO kartę reje-
r.tracyjną handlową na z-
wisko Ignaczak Bronisła 
wa zam. Zduńska - Wo-
la, ul. Łaska 47 (817) 
ZGUBIONO legit. zw. 
Zaw. Nr. 1886 na nazwis-
ko Godlewska Adrianna 
Łódź Skarbowa 1. (816) 
ZGUBIONO leg. Prac. Fli 
mu Polskiego o.raz zw. 
Zaw. na nazwisko Frej 
Waldemar. (4363) 
ZGUBIONO leg. Zw. Zaw 
Prac. Spółdziel. nr. 9400, 
naz,vislto - Jędrzejczak 
Władysław, Kościuszki 21 
ZGUBIONO wejściówkę 
fabryczną PZPB nr. 1 Ka 
!2.!E~!lj.wlg:a . (4361) 
SKRADZIONO doku men-
ty kartę meldunkową i 
zaświadczenie rejestracji 
SP na nazwisko Dai'lczak 
Jan wieś Jacochów ~m. 
Łyszlrnwice pow. Łowicz. 

SKRADZIONO 1eg. fa bry 
czną zw. Zaw„ kartę mel 
dunkową nazwisko Bed-
narczyk Leon Przednia 28 
ZGUBIONO książeczkę 
Ubezpieczalni Społecznej 
nazwisko $w1ątczak Cze-
sław Zgierz droga Porzę-

Próchnika 16a. (4402) 
ZGUBIONO kartę meldun ----------------------·-----:. kową na nazwlSko Galiń­
ski Jan Rzgowska M. 
ZGUBIONO kartę meldun 
lrnwą i metrykę urodze­
nia . Darmach Józef 
ZGUBIONO legit. ZMP, 
legit. zw. zaw. Metal. od 
pis aktu urodzenia w peł 
nym wypisie i &kró~')ny 
na nazwisl<o Janieki Jan, 
Korzeniowskiego 15 
ZGUBIONO kartę rneldun 
kową wyd. w Łodzi r:.r. 
19190 na nazwislto Sosiń­
ska Maria. (4469) 
ZGUBIONO legit. Zw. 
Zaw. na nazwisko Zapart 
Józef. (4410) 

RZEMIESLNICZA SPOŁDZIEL~IA 

PRACY SZEWCOW I CHOLEWKARZY 

„BORUTA" w Łęczycy podaje do ogólnej 

wiadomości, iż stosownie do uchwały Ra­

dy Państwa i Rady Ministrów z dnia 14. 

12. 1950 r. wszelkie zażalen~a i odwołania 

są załatwiane w środę każdego tygodnia 

od godz. 8 do 12 w biurze Spółdzielni. 

ZGUBIONO legit. tramwa ·----------------------··---..ii jową na nazwisko Glo- • 
gowska Marianna. (4412) 
ZGUBIONO legit. Zw. 
Nauczycielstwa Polskie-go 
na nazwisko Mgr. szumań 
ski Benedykt. Uprasza się 
o zwrot Piotrkowska 125. 
PIES seter szkocki za nie 
wielką opłatą do oddania 
zaraz. Łódź ul. Gen. So­
wińskiego 32 m. 6. 
ZGUBIONO legit. Ubezp. 
Spoi. na nazwisko Fo~ht 
Anna. (4.416) 
ZGUBIONO legit. Zw. 
zaw. 141256 na nazwisko 
Morawslti Jan ({417) 
ZGUBIONO legitymację 
służbową Nr. 01io-1336 r·a 
nazwisko Rabenda Zyg-

CENTRALA ZAOPATRZENIA ROL­

NICTWA SKŁADNICA OKRĘGOWA nr 8 

w Łodzi Obr. Stalingradu nr 118 podaje do 

ogólnej wiadomości, iż stosownie do uch­

wały Rady Państwa i Rady Ministrów 

z dnia 14. XII. 50 r. wszelkie zażalenia 

i odwołania są załatwiane w piątki od 

godz. 15 do 16 przez dyrektora lub jego za-czewska 32. (4359) 
ŚltRADZIONO książecz-

. munt. ('l~l69) 
stępcę. (822) kę Ubezpieczalni Społecz-

nej, leg. Zw. Zaw. weiś-
ZGUBIONO kartę meldun kową. Nazwisko Kraska ._ _________________________ _. 

ciówkę fabryczną, legit . 
ZMP. Adamczyk Regina, 
Próchnika 23-25 (4366) 
ZGUBIONO 
renty leg. 
Nazwisko 

decyzję od 
emerytalną - ZGUBIONO leg. tramwa 

Jową. Nazwisko Sl<arżyń­Niewiadoma RZECZ znolezionq zwróć do 
zgubionq zgłoś · do ,_ _______________________________ ..,. . ..,._ .. Natychmiast 

" (4420) Stanisława 

Stanisław Młynarska 15. 
ZGUBIONO legity:nację I zw. Zaw. Nr. 260071 Stan­
kiewicz Helena. (4373) 

(4480) ska Antonina Batore~o 34•„· ----------·~• 
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„Za fatygę 11 5 zł 
„Dnia 25 czerwca - pisał. j nie zabronić im pobierania do 

ob. Gałązka - udałem się do datkowych opłat. 
60 rejonu meldunkowego miesz 
czącego się przy ul. Narutowi 
cza 24, aby wymeldować brata. wszECHWLAD!'\Y 
Sam wypełniłem druczki i od .. PAK GOSPODARZ" 

Loclzia110111 g·rozi s1)aclek z Ligi dałem je prowadzącej meldun- [ Komitet blokowy. komttet do­
Gustowski, czy chociażby Koż ki. Gdy nazajutrz zgłosHem się. mowy i loka tony domu przy u:1. 
mii'lski wnoszą zapał do walki. po odbiór potwierdzenia wy- '1 G:n.ncarslde.i 5 w Piotrlrnwie n:e 

· b · „ .. !llaJą zadnego ~!losu na tererue meldowania o . Pism ek, pro- swoJ·e1· tlOse,ji, pocllc•gaz 12adzą S t · d · "'ł · 1 · KoleJ·arz warszawski ma am ld k d ł 1 · • Y ·.uac.1a_· ruz .• yn_y vv _o 'nia-1 W tym. sezonie byliśmy pew I czy. Nm·zekaliśn1y na niedo- wadząca me un ·i zaż<1 a a tam niepodzi~lnic pr;.--••atny gosp<> ł d J t bicje pięc;:ia się do góry na , 1 d c rza o z o ego me. Je? Jeszcze ni, i::e drużyna potrafi zapew-1 łęstwo linii ataku. ·wiemy, że szczeblach tabeli i nie rezygnu odemnie 5 .zł. . u.ab~spodoa~~i· ~~czyna sobie z lo-
krytyczna, ale mown1c bardzo. nić sobie spokojnie centralne I w linii napaclu są bezwzglęnie Pomewaz suma ta wydała m1 ka torami co na.im'1iej jak za 
oględnie - je81 poważna! O lmie.isce w tabelce, a tymcza- zdoll1i piłkarze, ale brak im ,je tak łatwo z oddania -vv Łodzi sie zbyt duża udałem się do p1zcd\•:c;e•1nych crnsów. a dozor 
ile przed dwoma bodaj micsią sem obraz sytuacji przedstawia jest nic tylko ambicJ·i, ale i zwycięstwa. Biura Ewidencji Lucli1ości czv:ii mając poparcie_ gospodarza · . . . . ' . . , rob~ co cl1cc 1 nie robi teqo co pe> cami wyd::rwać się mogło. :i:e s;ę calkiein inaczej. energii. Atak nasz choruje na Gracze nasi do sobotmcgo gdzie poinformowano mme, ze winna. Posesja zna.;dujc się w an 
druży.nit~ . łóclzkiPj nie grozi nic Sobotni mecz z Kolejarzem , brak dyspozycji strzałowej. meczu powinni przygotować 1 opłata za wymeldowanie wyno tysanirarnym stan ii:, lokato,-om 
powa;1,nego. to teraz sytuacja <'N) może ocz'.'Wiście nastroić ·Dobrze się stało, że wprowadzo się dobrze i W"J'ść na boisko si 90 gr tj. zwrot kosztów prze nie mają:'ym ~lew~w w s:,·o_:c:i 
u~egła radykalnemu pogor~ze- nas opt:rn1istycznie. ale zalc- i no kilku młodych graczy. I z silną wolą zwycięstwa. Jazdu tramwaJem do biura l stać ze zlewu ogólnego. z góry do 

·' I J • • ' • • • nueszl{an1acl1 zn.:Jra1ua się 1 ... 01Z)• 

mu. ży to wyłącznic od samych gra właśnie ci młodsi piłkarze jak (J. W.) z powrptem. do wieszcnia bielizny, mogą k<>-
Łodzianie posiadają na 14 rzystać tylko uprzywilejowani, -

~ozef!:i·~nych spotl'a1'1 tvlko 11 Pomimo to J. ednak gdy wró-. Ws;:ell<:ic próby inlerwencj~ z
1
e 

' - ~ u ' J • • • • stronv kom1tet11 domowego 1. I> o 
zdobytych punktów przy 17 N ł d s · ł c1łcm do reJonu ob. Pisarek nie kowego ma!ące na ce:u t.miane te 
straconych .. Stosunek bramek Q sygna ra iowy wystartu•1e Q yga wydała mi odcinków nadal żą,go stanu rze~2y nic odniosły d<>-
te·,·· .. 1·e~t n1·eko1·z.~·s'in.\·. P1·z~.dsta dając 5 zł" tychczas skutku. czy me moztnadby ~ - - " · ukrócić samowoli „wszech\\' a ne 

wia się on 16:19. Trzeba prze1·echac" o metr w1·ę„e1· Ob. Pisarek wydała odcinki I!>:°.;' gospodarza 1 jego dozorczy-
Za Włókniarzem łóclŻkim " wymeldowania dopiero wtedy j "' · M.-G. 

znajdują się trzy drnżyny: gdy udał się do nie;i pracownik 
Włóknia1·z Kr .. Ogniwo Bytom W.. . . K. k „' . t NA RARTKACH HISTO.RII 9 g·odzin 305,960 Km naszej Redakcji. Ale i wtedy. pn A.U./A.J•K ~A!ł~-! i Gwardia Szczecin. . czoi a_.i w 1 a ~\\ie na 10 twierdziła, że 5 zł należy się ~'.__ !Mi_ł'IR -11'1 . :'IP'~-M! 
Włókniarze krakowscy mają 1 is~u O~nn:-ra ~org~ni~ow·m.;, ;o Rekord Polski na 12 godzin Medo 

1.e:i „za fatvge_" .. ,Dzielnie" pod 
t 11. . d kt , · .. d stal w.elki wiec ~p1awold.nv- należy do Emila Szillera ,~N.T. 10 godzin 336,190 krn J 

·Y "? 0 .i? en pun m.i.ic.J 0 ew z pobytu polskiej ::lelcga- Cyklistów) ustanowiony w ro Medo trzymywała ją w tym twierdze 
„Pochopny żyrant i „po1'P,• 

c.:yciet". - Prośba o poradę 
jest spóźniona. Obecnie musi 
Pan ponieść konsekwencje swe 
go kroku, gdyż nie może się 
Pan tłumaczyć nieznajomością 
przep1sow. Przepisy o pm·ęce 
są zawarte w kodeksie zobowią 
zań art. 625-64:3. Przez podpi­
sanie deklaracji zaciągnął Pan 
solidarne zobowic:canic z głów 
nym dłużnikiem do wysoko.ki 
poręczonej kwoty. W i~yśl art. 
635 kz. słnża Panu. przeciw 
wierzycielow·i wszystkie zarzu 
ty jakie mógłby ponieść gić·w­
ny dlużnik a więc np. znrzut 
częściowej lub całkowitej za­
płaty, prolongowany termin 
płatności itd. Rozumie się sa­
mo przez się, że obok zarzutó1·;·, 
które przysługują głó'N-nemu 
dłużnikowi, przysługują Panu 
także i zarzuty własne. Prze­
pis ten chroni Pana przed ma­
chinacjami dłużnika dokonany 
mi na Pańską szkodę. Nato­
miast Pańska poręka wobec 
instytucji 1.ltrzymujc się v ino 
cy nawet na wypadek · :ni«ci 
głównego dłużnika. Jeżeli 
prócz Pana jeszcze inne OJ'oby 
vdzicliły poręki, odpowiadają 
wszyscy solidarnie (1.zn. każdy 
z por~czycieli odpowiad3 za ca 
lość długu) zarówno wobec 
wierzycieli jak i międZ.)' sobą. 
O ile Pan zaspokoi wierzyciela, 

swoich łod~kich kolegow. , cjt w Korei. Zapowi::dzi:ma ku 1892 i wynosi - 29t!,062 11 godzin - 356,790 :{m niu obecna przy rozmowie jej 
Dla Og~1wa Bytom wyscar- \~·iec przez Sałygę na środq km. Amstein. krewna, prowadząca meldunki 

czy w~·grac Jeden mecz, a_by u- prÓba pobicia rekordu Jrnlar- Sałyga postanowił wyśrubo- Ostatnio w Krakowie - po w 35 rejonie. 
~~ska~. t~le samo punktow co skicgo w biegu 12 godzinnym \Vać rekord świata do 400 km. okresie wybitnego chłodu -- Na podstawie sygnałów, do 1 .odzi~me. . . . . 70stała przesunięta na dziś Warto tu przypomnieć, że re- od niedzieli panuje bardzo chodzących do naszej Redakcji, Widzimy więc, ze rzeczyw1s kord świata na dystansie 400 · B. t db , · · 1 ciepła pogoda. Oby tylko 111e można wnioskować, że podob-cie sytuacja jest poważna, bo ieg en o ęc.zie się na )C- km na torze wynosi 13 20dzin b b k · t t l 1 I · l ' - yło deszczu czy urzy... nie uważa wię sza część osób mm~na po przegranym meczu z ·onow~m orze. rn ars urn ,ra 17 min. 13,3 sek. i został usta-
Kolcj<:rzem (\V) znaleźć się kowsktego Og111wa . nowiony w 1932 r. w Amiens A. Targosz! prowadzących meldunki. Dziel 
w bezp0~reclnim sasiedztwie z przez Franctz·i Henry Cott nicowe Rady Narodowe powin 
Gwardi"' szczeeil'lska. Salyga wyst.ntuje n3 ~~yg„n1ll r~ .d NT· 1.' l_ < pod-z ' . c~·. ; - Ro'zklad 1·azdy ny sprostować błędne sądy pro '' raclio\_V.Y pt_m_ktua_1nie o gc_·dz. 7 . c.~.1 . · .~ czy. się s.. ~teiv;',> ze wadzących meldunki i wyraż-Łodzianie pocieszają się tym, rano 1 skonczv bieg 0 gcd;:. 19, .1eol1 p101;1~ Sałygi uda ~" ~. to 
że w drugie.i turze rozgrywek i·ównież na · "Y'„nał nldiow·'. mogq pasc po drodze relrnrdy Podajemy raz jeszcze dokładny 
większość spotkań ma sic; od- . ~ "' . .> I' o ile nie światowe to conaj- rozkład jazdy - kolarzy startuja-
bv .. ć na ich własnv. m boi~ku, .Salyga_ przt_ oywa 0.bec.nu~ od mnie·1 r·ekor·d" Polski. Dawn" 1 i· · · l "" 1 11 d K k ·' „ cyc 1 \V g O\vny2n 'vysc1gu „Dz C'll 
ale z .doświad<.:zei1 ·wiemy, że '.'.1 rn. m ':\' ,· r~.-0\yic !.:a,~~0- reko1:d Polski na 6 godz. V-7Y- nika Łódzkiego" na trasie Łódź _ 
nasi piłkarze nie zawsze umie zie. ko.nd)C)J'.1Y 1~ 1 p„„,~d?-lnosi - 187 km i został ustano Kalisz - Łódź. 
ja_ wvkorzystać nawet własne \\"UJe się. S\~CCJalnie. do pool..:ia wiony na torze ziemnvm na 

J reko1·dtt t b · t? go J Przez poszczegóh1e miejscowości boisko. '"i·ece.·1 - czasami tal·- . swia a w ;egu - : - D.vnasach w Warszawie w · • d R J d t ' l<olarze przejeżdżać l>ęclą w nasLq bywa. że Włókniarze grają le- zmnym. e.rnr en. i:accz~- 1896 roku przez zawodnika 
piej na meczu wyjazdowym, cy do Szwa„1cara G. ,\m:;tn.~ WTC - Bara11skiego. pującym czasie: 
ni:1: u siebie w domu. na, ustanowiony został 'I\' 192-> Rekord świata na 6 rrodzin ŁÓdż - godz. 10.30 

k . r.?·;_v Loza __ !rnie i wynosi :~8fl km należy do Szwa.kara A~i.>tei- Pabianice - godz. 10.:rn .Ta a jest rada ... ? 9 " met Łask goclz. ·- 11,20 Tu nie wiele zdziab na.i- L·a 1 ow. na, który w Lozannie w 1929 
wspanialszy trener. Nie pomoże Przecictna wiec na godz. wy Ir. ustanowił go wynikiem 
żaden obóz koncl.ycyjno-lmrn- nosi dokładnie 32 k:tl,)n:t:tr 223.015 km. Rekord swiata w 
e:v.ino-wypoczynkowy. {94 met1·y, 59 cm). Wy~Ł,nc·;y wyścigu l1a 7 godzin ustanowił 

\VszystJ.:o zależy od samych wiqc jeśli Sał,rga pojedzie r0w w 1923 roku w Dreznie kohrz 
graczy. To nic kto inn~', a <mi no po 32.5 km \\' ciągu jedne:: niemiecki Medo - 242,125 km. 
sami powinni zminnić tryb ży godziny, a rekord będzie nalc Dalsze rekordy świata P'.'Zf!d­
cia. w stosunku do sportu. żał do niego. Będzie to zr.leż:lło si<'•wiaja się następująco: 

Zcltniska Wola - godz. 11,4:; 
Sieradz - godz. 12,10 

Błaszki - godz. 12.50 
!{:::ilis'~ - godz. 13.40 

Błaszl<i - godz. 14.JU 

Sieradz - godz. 15.10 
Zdtn'tska Wola - godz. 
Łask - godz. 16.00 

15.3;) 

Krótko __ .::hod?.i 0 ambic1·,., i od wiciu czynników, m. in. c.:i 8 godzin - 273,920 km usta-
-. d ·1 11 ,T d Pabianice - godz. 16.30 cd tej wła~nie ambicji w du~;cj pogo y. noi.v1 ;vie o 

Łódź - godz. 16.30. W Kaliszu 
mieścić slę będzie lotny fi­
nisz i punkt odżywczy. W mieście 

t.ym kolarze przejeżdża!'! będą na 
stępującymi ulicami: - Łódz><:l, 

mierze uzależniony jest los dru 
żyiw. 

Powitamy kolarzy z Cieszvna Spnść z Ligi jegt łatwo, al.e 
dostać się do niej zn'.lcznie trud 
niej. Droga wej:jcia spowrnlem 
do Ligi usłana jest szeregiem 
trudno8ci. a kto wie, czv przy 
obecnie stosL1nlrnwo niskim po 
ziomie piłkarshva polskiego 
nic zatarła i:ię rófoica między 
zespołami I Ligi. a drużynami 
II Ligi. 

'\'czoraj wśród licznj•ch zgło- Ponadto wpłyni:ło wczoraj Swierczewskiego, Plac'.Om 'Bci1ne 
. sze11 nadesłanych t>ocztą otrzy zg·łoszenie z LZS w Jelonkach tów Stalingradu, Zymlerskiego, ''-I 
maliśin:v list z Ciesz;yna. Do _spod Warszawy. z Jelonek Stalina, Sukienniczą, Pl. Sw .. Toze 
w:rścig·u .. Dzknnil\a Łódzkie- przyjedzie 4 zawodników. fa, 23 Stycznia i z powrotc.n przez 
go•· zgło5ili się kolarze Stali 'Vrzoraj wpłynęło cały sze- ul. Łódzką na szosę. 
z Cieszyna. r«"g zg-loszei1 zawodników indy w Łodzi kolarze z ul. P3bla!1ic-

Gracze łódzcy rok rocznie 
przeżyv.;aj<1 przy końcu rozgry 
wek ligowych poważny kry­
zys. 

Cieszl·n reprezentowany bę- widualnych. Zgłoszenia przyj- klej przejadą na metę ulicami: -
dzie przez jedneg·o zawodnika mowanc są w dalszym ciągu Piotrkowsl<ą, 
lieencjonowane?;o Emila Sztek- 1>rzez sekretariat Redakc,li A. Mickiewicza (Bandurskiego) 
lę, 3 zawoclnil.:ów w wyścigu „Dziennika Łódzkiego" w Ło· Ląkową, 
.. kartowiczów" i jecłncg·o „tu- dzi llrZ3' ul. Piotrkowskiej 96 Kopernika - na stadion przy 
rystł)". III piętro. Al. Unii. 

(56) 

Rodolfo! Rodolfo! 
Tamten już był przy końcu uliczki; zawrócił. Stanął przy 

oknie. Gwnercindo zapytał go ściszonym głosem: 
- Splukałcś się? O tym chciałeś ze mna pomówić'.' Moge 

dla ciebie postarać się o piątkę. · · 
Rodolio położył dłoi'l n~ ramieniu szwagra, .przyjrzał się 

tatuażowi, któ1·y Gumercmdo kazał sobie zrobić na relrn. 
- Nic podobnego.„ - wyciągnął z kieszeni zwitek bank­

notów. - Mam dość, jak wid:dsz. 
:-- Więc co takiego? 
- Nic takiego, chłopie. Przyszedłem tylko odwiedzić \vas. 

Ncinrawdę. 

Z.nów ruszył w dół ulicy. Szedł pogwizdując, ale nie my­
ślał o piosence. Myślał o interesie, który chciał zapropono­
wać przyjacielowi. O jednym z tych swoich ciemnych in­
teresów. n10g<1cych bardzo łatwo przyspożyć im obu dużo 
pieniędzy lub też wti«1cić ich do więzienia. Rodolfo przy­
gryzł elegancko przystrzyżone wąsy, zagwizdał głośnie.i. 
Livia jest. taka dobra„. On Rodolfo, będzie miał siostrzetica. 
Zaśmiał się wyobraziwszy sobie buzię płaczącego noworod­
ka. Kopnąl kamień. Tak. straci świetny interes A le już p,1 
chwili zapomniał i o tym interesie; ze względu na ~iostl'!? 
i mające się narodzie dziecko nic chciał naraża<'.: Gurnercin­
da na r:v,zyko. Zapomniał o wszystkim na widok jakiej~ 
\\'spanialc zbudowanej dziewczyny, która również schodzi­
ła ulicą. Podążył za nieznajomą. 

Wujostwo odwiedzali ich często. Powodziło im się cora? 
lepiej; stary nosił teraz kamizelkę. ciotka obdarowywati 
Livię jarzynami. Kiedy przychodzili z wizytą. Franci<;co·wy­
chodził z domu. Nie mógł ?:nicM· "Pojn:eń, jakimi obau~ 
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C3l~ ich skromne wnętrze domu. Wuj kręcił na wszystko 
nosem, przekonywał Livię, że „ten interes z saveiro nic -:i1a 
żadnej przyszłości". Dlaczego więc ona nie doprowadzi do 
tego, by Gumercindo przeniósł się do miasta i raz na zaw­
sze skończył z tym morzem? Mógł przecież z gotówką uzy­
skana ze sprzedaży saveiro wejść jako wspólnik do ich skle­
pu. Mogliby razem rozwinąć ten handelek, przekształcić 
sklepik w prawdziwy magazyn, a nawet wzbogacić się i za­
pewnić przyszłość dziecku, które miało się urodzić Najlep­
sze, co mogła Livia zrobić, to rzucić niepewne życie na wy-
brzeżu i podróże po rzekach, przeprowadzić się do zamoż­
nych krewnych. Ciotka dodawała jeszcze, że Gumercindo -
jeżeli istotnie, jak twierdzi, kocha Livię - powinien zgo­
dzić się na te; propozycję. Livfa słuchała w milczeniu, w dn­
szy przyznawała krewnym rację- Sama byłaby zadowolona 
z takiego obrotu rzeczy. 

Wszystko dałaby za to, by Gumercindo opuścił wybrze:i:e. 
Ale wiedziała dobrze, jak trudno jest marynarzowi rozsta;': 
się ze swoją łodzią, zmienić swój zawód, odejść od morz:1. 

Kto rodzi się na morzu, ten na morzu umiera. Dh1tego też 
nawet nie poruszała tej sprawy, choć rozv,,-iązałoby to wszy­
stkie jej kłopoty, zakmiczyło troski, zabiło dotychczasowe 
n1epokoje. Co najważniejsze, syn je.i nie urodziłby się na 
morzu, nie czułby się z nim związany. Gume1·cindo snuł pro­
jekty o tym, jak będzie obwoził na saveiro dziecko, żeby je 
od pierwszych lat życia przyzwyczajać do obcowania z ło­
dzią. Po tylu cierpieniach, spowodowanych obawą o 111ę:h. 
Livia w przyszłości będzie tak samo oczekiwała na powrót 
syna. 

Po odejściu wujostwa, postanowiła porozmawiać z Gu­
mercinclem. Trzeba go przekonać. Niech sprzeda „Valentc" 
(nie ulega wątpliwości. że zrobi to z wielkim żalem; na'.v«·t 
jej samej będzie przykro) i niech wejdzie do spółki z wu­
jostwem Livia nareszcie przestanie siq obawiać. Ułożyła so­
bie całą rozmowę, ale kiedy Gumercindo wrócił przemoczo­
ny. jeszcze pod wrażeniem podrói::y - ogarnęła ją niech::!(; 
poczuła bezcelowość swoich zabiegów. Nie wyrwie go z w~'­
brzeża. Musi podzielić los wielu tutejszych kobiet. Owdo­
wieje którejś burzliwej nocy, a syn jej przywyknie do żagli, 
do masztów, do pieśni morskich i syren okrętowych. Nic nie 

1
• może zmienić przeznaczenia Sindbada-żeglarza. 

Dyplomy 
dla kolarzy 

Wykonane już zostały efek­
towne trzybarwne dyplomy 
dla kolarzy startują<:ych w te­
gorocznym wyścigu Dziennika 
Łódzkiego. 

Dyplomy otrzymają wszyscy 
zawodnicy, którzy ukończą 
bieg. Wręczenie nagród i dy­
plomów odbędzie się na stadio 
nic Włókniarza przy AI. Unii 

Zobowiązanie 
Gwardii 

w związku z • ocrnlcą Wyzwole wierzytelność przechodzi na 
nia Polski w rama<:Ii C7.ynu Lipco Pana, jednak:?.e dłużnikowi 
wego Sekcje Wyczynowe :zs Gwar głównemu służą przeciw Panu 
di.i w Łodzi postanowiły tloprowa wszelkiego rodzaju zarzuty, 
dzić do stanu używalności c1wn boi które miał przeciw instytucji, 
ska do gry w Pilkę siaernw•\ "" \Vinien Pan zate1n przed usku 
Tuszyn Lesie. tecznieniem zapłaty instytu<'ji. 

Zebranie wsr.ystkich członków porozumieć się z głównym dłu7, 
sekcji wyznaczone zostalo na pią nikiem co do istnien:a i wyso­
tek 13 om. na godzinę 16.30 w kości t'lri.erzytelności. ażeby nie 
Ośrudku Sportowym przy ul. Sta pozbawiać głównego dłużnika 
lina 17, O~j.azd na.'!ąpi ~amocllo-1 zarzutów s1użących mu prze­
dem na m1eJsce w;ykonan1a pracy. ciw instytucji. 

... „. 
Nie padało tej nocy. Chmury nie kłębiły sie na niebie. 

Gru~ziei1 to miesiąc zabaw w mieście i na wybrzeżu. Księ­
życ Jednak nie ukazywał się, a popielaty kolor nieba nie 
przeszedł w granat z chwilą nadf'jścia nocy. Wiatr przyniósł 
szary mrok. Zastępował deszcz, błyskawicę, grzmoty, niepo­
dzielnie opanowal tę noc. Nikt nie słyszał pieśni śpiewane.i 
przez Jeremiasza, wicher ją zagłuszał Starzy mieszkańcy 
wybrzeża patrzyli na zbliżające się żagle. Pędziły one z za­
wrotną szybkością. Trzeba było mieć doświadczenie dobre­
go marynarza, aby zatrzymać w przystani rozpędzoną lód!, 
uniknąć rozbicia o brzeg ... Wielu jeszcze znajdowało si~ na 
szerokim morzu, inni zdążali ku zatoce lub nadpływali od 
strony rzeki. 

Vviatr to najstraszliwsza władza wybrzeża. Burzy wodę, 
lubi bawić się z saveiros, wypędza je na pełne morze, znęca 
się nad mięśniami sterników. Noc należał"\ do wiatru. Zaczal 
swe harce od tego, że pogasił latarnie pogrążając morze w 
ciemności. Tylko latarnia morska połyskiwała w oddali j:-:­
ko jedyny drogowskaz. Ale wiatr znosił łodzie na błędni? 
szlaki, spychał .ie z utartych dróg, niósł na otwarte morze, 
gdzie saveiros nie mogly sprostać silnym fnlom. 

Nikt nie słyszy pieśni starego żol11ierza z opuszczonego 
fortu. Nikt nie widzi światła latarni, którą umieścił na czub 
ku kamiennego ·wału, wrzynającego się w morze. Wiatr 
wszystko gasi. wszystko niszczy; latarnie, pieśni. 

Saveiros zb1iżają się bezładnie, ulegają podmuchom wiat­
ru, wirują jak zabawki. Rekiny niecierpliwie czekają przy 
redzie. W takie noce pewne sq zdobyczy. Saveiros płyną wi­
ru hic. 

Ol.:ryta szalem (W tych dniach spodziewała się rozwiąza­
nia, prosiła o przybycie wujostwa( schodziła Livia ulictl,:1. 
W drzwiach „Farol da$ Estrelas" stary Frnncisco badai' 
wiatr podczas gdy inni pili w knajpie, wpah·zeni przez okna 
w groźną noc rozpostartą \Vokolo. Stary poszedł z Livią na 
przystań. Stały tu gromadki ludzi. W dokach transatlanty­
ckich poruszały się dźwigi sunąc z jednego ko11ca na drugi. 
Livia zdała się na łaskę wiatru. Stary Francisco odszedł. by 
zasięgnąć języka od znajomków. Livia słyszała urywki roz­
mowy: 

(C, d. n.) 


